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Nie chc^c wstrzymywać publikacyi „wykła

du prawa o małżeństwie44 spóźniliśmy się nie
co z ogłoszeniem ważnego dokumentu, jaki 
nam przed parą, tygodniami przyniosły dzien
niki angielskie. Dokumentem tym jest raport 
posła francuskiego w Rzymie hr. de R ay- 
neval do ministra francuskiego spraw zagra
nicznych hr. Walewskiego tyczący się spraw 
włoskich a mianowicie usposobienia umysłów, 
położenia politycznego i administracyi państw 
papieskich. Raport ten pisany w maju roku 
zeszłego, lubo dopiero w marcu r. b. prze
szedł do wiadomości publicznej, ni stracił 
wszakże ani na ważności ani na zajęciu jak 
się o tern czytelnicy nasi przekonają. ’ 

Dokument ten jest tak obszerny i szcze
gółowy, iż komentarze nad nim byłyby zby
teczne. Przypomnieć tylko wypada, że gdy 
konfereneye paryskie w miesiącu kwietniu 
r. z., wzięły pod rozwagę sprawy włoskie, 
na wniosek pełnomocnika sardyńskiego hr, 
Cavoura, który w tej mierze memorandum 
wystosował, czytaliśmy w protokółach po
siedzeń, zwłaszcza z d. 8go kwietnia, źe 
mowa była o potrzebie reform administra
cyjnych nietylko w Neapolu ale i w krajach 
papieskich. Pozwoliliśmy sobie wówczas zro
bić niektóre uwagi nad owem wymaganiem 
od państw niepodległych, reform tyczących 
polityki wewnętrznej, a szczególniej nad nie
bezpieczeństwem owego połączenia w jednem 
postępowaniu Rzymu z Neapolem. Wkrótce 
potem w id zie liśm y  z wielką naszg, pociechy, 
że mocarstwa zachodnie odłączyły całkiem 
interesa krajów papieskich od sprawy nea- 
politańskiej i działanie polityczne li tylko ku 
Neapolowi zwróciły. Jak stoi spór z króle
stwem Obojga Sycylii, — wiadomo.

Odwołujemy się dzisiaj do wypowiedzia
nego wtedy zdania, albowiem potwierdzenie 
jego znajdujemy właśnie w dokumencie któ
ry dajemy poniżej. Niew^tpimy, że znako
mity raport hr. Raynevala wielki wpływ  
wywarł na politykę mocarstw zachodnich 
w sprawach włoskich. Ma on za sobtj. po- 
wag§ człowieka stanu, wysokiego dygnita

r z a  i d o s k o n a ły  znajomość r z ą d u  i k r a j u  J  moje w chwili obacnój więcej niż kiedykolwiek ga- 
g d z ie  r r a n c y ę  od ty lu  la t  re p re z en tu je . Z a- binety europejskie, a mianowicie rząd cesarski, a to
ominojpr wnpQnr/)r>,V   V _ • r  . . . nfld WZnlfidem dWOiakirn. ti. r.nd   1^J___________________

- c ^  reprezentuje, .na
rzucały wprawdzie posłowi francuskiemu nie
które dzienniki uprzedzenie i stronniczość. 
Można się wprawdzie niezgadzać z nim w o- 
ceniemu charakteru włoskiego, a zwłaszcza  
we wnioskach jakie z charakteru narodu wy
prowadza dla polityki. Podobne wnioski choć
by nawet na najprawdziwszych oparte pre- 
missach, są zawsze tylko hipotezą i najczę
ściej fałszyw ą i niesprawiedliwą. Można 
także podać w wątpliwość zdanie, które sta
wia za pewnik, że rząd Stolicy Apostolskiej 
bez pomocy obcego państwa utrzymać się 
nie zdoła , bo w przypuszczeniu nawet aby 
tak było teraz, to jeszcze stan rzeczy od
mienić się może i przyszłości przesądzać nie 
można. Ale ważnem jest nader, i ze wszech 
miar zasługującem na wiarę spostrzeżenie 
hr. Raynevala, że ci co uderzają dziś na 
rządy Piusa IX  nie reformy administracyjne 

imają na oku ale samo Papiestwo. Tego do
wodzi poseł francuski tak niezbitemi fakta
mi, że żadna Stronniczość miejsca mieć nie 
moze. Każdy po odczytaniu z uwagą rze
czonego dokumentu przyznać musi, że Oj
ciec S. uczynił wszystko w administracyi co 
tylko uczynić można było; że administracya 
rzymska jest lepszą aniżeli w wielu innych 
krajach, że przeto tylko niechęć z góry po
wzięta może przypisywać rządom Stolicy 
Apostolskiej owe szkalujące narzekania ja
kie roznoszą po dziennikach nieprzyjaciele 
Kościoła. Hr. R ayneval opiera s ię  na cy 
frach mo'wiąc o ad i inistracyi państwa pa
pieskiego. Tam gdzie są cyfry, uprzedzenie 
nie ma miejsca. Sądzimy zaś, że nikt nie 
ośmieli się posądzić go o niedokładność cy- 
fer, zwłaszcza tam gdzie poseł przesyła 
raport do swego ministra. Dla tego też po
wtarzamy, że dowody jakie przytacza doku
ment na rzecz rządu Stolicy Apostolskiej, 
uważamy za niezbite i pewne
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pod względem dwojakim, tj. pod względem interesu 
katolicyzmu i pod względem zbrojnój opieki, jaką 
Francy a i Austrya Stolicę św. otaczają. Sprawa ta 
przedstawia się z tylu rozmaitych punktów, tak ją 
duch stronnictwa wypacza, i w tym lub owym kie
runku tak żywe budzi ona namiętności, źe prawdo
mówny i bezstronny rozbiór rzeczy zdaje się być 
właśnie na czasie.

„W obec całej przesady skarg szerzonych prze
ciwko rządowi papieskiemu, ma on jedną słabą stro
nę; terytoryum jego zajmują obce wojska, i zewsząd 
słychać pytanie czyli s ę  obejść może bez tój po
mocy. Każde niepodległe państwo powinno sobie sa
mo wystarczać i własnemi siłami strzedz wewnę
trznego bezpieczeństwa.

„Z nzueają  dworowi rzymskiemu, źe nieod,,owia- 
da głównemu temu warunkowi, śledzą powody jego 
słabości, mniemają powszechni.' dopatrywać ich w nie
zadowoleniu, jakie rodzi w ludach wadliwa admini
stracya.

„Prawdziwa przyczyna słabości rządu papieskiego 
więcój jest zaiste zawikłaną i odnosi się rzeczywi
ście do całkiem innego porządku idei, lecz wygo- 
dniój jest i łatwiej przyęisywećją administracyi, niż 
badać o nią mozolnie historyę i dążności plemienia 
włoskiego. Niemoc i niezadowolenie ludów tame
cznych z tego szczególnie wypływa źródła, źe rola 
Włoch w świecie, niedorasta wielkości ich marzeń. 
Za każdorazowem rozbudzeniem się uczucia arabicyi 
narodowej, władza świecka papizmu uważana by
ła zwykle za główną zaporę. Rozległe swi body r z ą 
du papieskiego w ciągu ostatnich dwóch wieków, a 
bardziój jeszcze obfitość zasobów za wszystkich 
stron świata spływających do Rzymu, uśmierzały 
owe skargi.

„Od lat 50tu zaszłe wielkie zmiany w Europie, 
wstrzymały źródło bogactw kościoła. Trzeba było 
przywyknąć dó poprzestawania m  samych docho
d a c h  kraju. Ztąd  w yn dzi/a się n iem oc, k tóra  w zra
stając z  ka żd y m  r o k i e m ,  doprowadziła umysły do 
z stanawiania się i przypisywania winy działaniom 
rządu. Papizm silny dotąd potęgą swego uroku, za
czął uraniać stopniowo cześć i szacunek ludów. 0 -  
statnie ślady dawnego wszechwładztwa kościelnego 
znikły w Europie.

Ojcowie nasi przywykli do tego widoku, nic 
w nim niddopatrywali szczególnego. W oczach no
wego pokolenia rząd tego rodzaju, sam jeden po- 

* zostały na świecie, stał się anomalią, i to podało 
'kry tyce oręż zaczepny. Tymczasem forma konstytu- 
, cyjna, tak urocza dla ludów, poczęła się zwolna u - 
. powszechnieć w państwach.
I „Zadawano sob:e pytanie, czy się zgadza z du
chem w ieku, czy jest rzeczą zaszczytną podlegać
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hr. de Rayneval do hr. Walewskiego.
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łego? Jakże zresztą rzucić podstawy wolności i roz
praw w obec potęgi nieomylnej w zakresie ducha 
i wyłącznie epartój na zasadzie władzy? Jak utwo
rzyć potężne Włochy, kiedy półwysep rozpada się 
na dwie części, odrębne państwem z natury swój 
neutralnem, które pozostać przeto musi po za i b rę - 
bem zajść europejskich? Jak kusić się o odegranie 
wielkiój ro li, kiedy środek Włoch jest pod władzą 
monarchy, nienosżącego oręża? Inne niemniój silnie 
przemawiająca przyczyny, rozkiełznały złow rogie 
dążności. Włochy piastowały zawsze berło, jeżeli 
nie wojny i polityki, które wprost w ich zakres nie 
wchodzą, to przynajmniój berło cywilizacyi, sztuk i 
nauki. Czuły one, że im z rąk to berło wypada. 
Stugębna mowa prasy obznajmiając Włochów co
dziennie z postępem ich sąsiadów, przekonywała ich 
jak pod wielu względami pozostają w tyle. Jeżeli, 
dzięki oślepieniu narodową miłością własną, prze
konanie to nieupowszechniło się jeszcze, to zbyt 
wielka część narodu widzi się zagrożoną w najwa- 
rowniejszym punkcie słusznej swój dumy i stąd to 
owa świeża i straszna nienawiść do rządzących. 
Równocześnie głośno objawiona względność kilku 
gabinetów w obec zażaleń, jakie zaniosły ludy, nie 
najmniejszą, wyznać trzeba, była pod tym względem 
zachętą, a mianowicie ze strony gabinetu dziś naj- 
czynniejszego ze wszystkich, ku któremu zwrócone 
są nadzieje tych, którzy pragną zmiany.

„Na gruncie tak uprawnym, z łatwością krzewić 
się musiały powstania i rewolucye. Z atrżę,ły  one 
krajem i pozostawiły głębokie ślady. Zwycięztwo 
chwilowo odniesione nad papizmem," pozbawiło go 
reszty uroku. Przestał on już być ową Arką świętą, 
o którą wszelkie zabiegi rozbijać się miały. Niepo- 
mogły możliwe koncesye, kwestya jego bytu zamie
niła się w zagadkę, i oswojono się z myślą jego 
upadku. Złowrogie namiętności czerpały nowe siły 
w przypuszczeniu powodzenia tam gdzieby się da
wniej nie było naWet zdawało prawdopodobnem.

„Silniój niż kiedy, miłość własna narodowa za
żądała zdania s p r a n y  z  ren j ś j  zadanych  od rządu, 
w y łą c zn y m  swym charakterem służącego jój za cel 
napaści. Uprzedzenia przeciwko administracyi tak 
zwanćj Kfięźój, wzrosły do najwyższego stopnia. 
Kilka słów o duchu narodu włoskiego będą tu na* 
swojem miejscu.

jNajwybitniejszym rysem charakteru narodowego, 
jest bystrość umysłu, przenikliwość i łatw e pojmo
wanie wszystkiego. Dar tea drogocenny, jaki Opa
trzność zlała obficiej na Włochy niż na inne kraje 
błyszczący jeszcze całą swoją świetnością, zrówno
ważony jest, pomijając pewną liczbę znamienity! h 
wyjątków, częstym brakiem przymiotów charakteru 
jako to: energii, siły duszy i prawdziwej odwagi 
cywilnój. 6

czeme.

W miar) zbliżania się dni wielkiego tygodnia, wszy- 
•tkie od raxu, a zwłaszcza od wielkiej środy uchhły 
rozrywki niewyłączając nawet i teatrów, które zamknę
ły widowiska swoje przedstawieniem na szpitale war
szawskie. Zwyczaj ten powtarza się corocznie, nie 
* osdzwyczejnćm wprawdzie powodzeniem, ale zawsze 
i  dość znacznym dla szpitali wpływem, a co jedynie 
zależy od mniejszego lub większego nadania bodźca 
publiczności, zawsze gotowćj i już wciągnionej w do* 
broczynne cele.

Kiedy więc myśl nasza oderwaną została od nich, 
skierowała się zatćm do pobożności, i wnet koścoly 
zaczęły się napełniać poboinemi, otaczejącemi konfe- 
syonały, lub uczestniczącemi na obrzędach religijnych, 
przywiązanych do w,ehieg° tygodnfau® 0 brzt d wielko-
czwartkowy, obchod«me bów> wrQUde na5oieństwo 
rezurekcyjne, zamykające ów  tydzień modłów i skru-

dzieć aż do zbudowania ÓW ’ 1 to możnaby P°wie'
Przy grobach Zbawiciela pozasiadały po wszvstkich 

kościołai h damy, kwestując na szpitale i inne dobro
czynne cele. Jest to zwyczaj cddawna przyjęty w Wer 
szawie; a choć ulegał on różnym rozbiorom, jednak u- 
trzymał się dotąd w swój sile, popierany będąc przez 
tak silne stowarzyszenia, jekie właśnie stanowią owe 
przedstawicielki dobroczynności. Rozumie się, i e czę
stokroć jakiś wstyd fałszywy powstrzymuje niejednego

od rzucenia na srebrną tacę, w obec patrzących na nie
go kwestarek, skromnego datku, chociaż i z tych dzie
siątek, mógłby z czasem utworzyć się znaczny kapi- 
t',l:k; ale z drugiej strony ilsż znowu nawzajem pró
żność fałszywa przysporzy, wynagradzając za każdą u- 
tiaconą dziesiątkę duketem, lub półimperyalem! Tym 
sposobem z kwest tak ch powstają znakomite sumy, a 
czy kto ze wstydu cofnął się przed datkiem, czyli z pró
żności hojnie sypnął zlotem, niech sam odpowiada przed 
własnem sumieniem. Trzeba przytem wiediieć, że sza
nowne kwestarki odznaczają się nadzwyczajną pamię- 
c’Q, i jeżeli jaka ich znajomość, czy przez oszczędność 
c*y z zapomnienia, opuści ten lub ów kościół, nie uj
dzie mu to płazem, i spotknwssy się potem w towa
rzystwie, w dwójnasób za swoje zapomnienie odpoku
tować musi. Zawsze więc wypadek tych kwest w War- 
szawie, bywał i jest najpomyślniejszy, a skoro cel o- 
su n ię ty , czegóż więcćj potrzeba? — 
n rr.^ l1™0 Jetlnak tej' ciszy wielko-tygodniowej, jeszcze 
nrłunn mu*yk«lne zawadzają o Warszawę, Tak
nórv fschak, klarnecista ferólowćj hszpańskiąj,

li®  ^Ile” zamknięcia teatrów zjechał do War- 
nninufoTu ,w Ustępstwie za pannę Bogdanoff, która 
W S S S  bransolety, kolczyk, i wieńce, jakie jej 

mim Oh D0,ono na scenie, opuściła Warszawę, uda- 
ją J ™  Zd*j® jednak, że p. Ters-.hak
i11. .  L nnvC»z® P°st°wą i po świętach wystąp’* O' 

r*a niwnt gf ’ wyjcchnła takie do Paryż# i to
w / j r i X  ̂ * J * tfjsza 8rty8tta b*,clu P»nn8 Frejt,,.g’ 
i i i  nn« « przyszłość; zawsze jednak wyje*

chała ona z zamiarem powrotu do Warszawy.
Ł  „ * eg0 m,°dego fortepianisty, którego 

przezwano cudownem zjawiskiem, p. Napcleao, ten je
szcze bawi pomiędzy nami, i Zdaj e się, że tekre nieo- 
pusci miasti przed wystąpieniein ch0ćby raz jeszcze 
w jakim koncercie. — 3

Przygotowania do świąt wielkanocnych, dały wszy
stkim zajęcie, mniejsze wprawdzie jak kiedykolwiek, *le 
wwsze odznaczające się ogólnym ruchem. Niezbyt je
szcze dawno było zwyczajem u tutejszych pań domu

popisy ssanie się z pieczywem ciasta, jak to dotąd je
szcze odbywa się po wsiach, dziś obowiązki te jeżeli 
nie we wszystkich w Warszawie domach, to przynaj- 
mnićj w większćj ich liczbie przekazane zostały na cu
kierników, co spowodowało, że staropolskie baby i pla
cki upadły, zajęcia z tego powodu po domach ustały, 
a wyrugowane tym sposobem z polskich domów baby, 
pprozsiadały się po wystawach w oknach i stołach cu
kierniczych , dopóki w zamian za gotowiznę nieprzejdą 
na stoły prywatne, odgrywając przed gośćmi rrlę d>  
morcsłuści, a zwłeszera wtedy, jeżeli mygą się po
szczycić i pięknym pozorem i smsk e n. S l ieszną za
prawdę byłoby to rzeczą powtórzyć, że wina tego leży 
w cywilizacyi i postępie, a jeszcze śmieszniejszą, gdy. 
byśmy od tak drobnych np. rzeczy jak są baby pie
czone, przeszli do poważniejszych i przypisyw ali owym 
oabom charakterystykę wieku, wyciągając stąd wnioski 
o c*8sach dawniejszych i teraźniejszych. A jednak c łv - 
.n' ,c, t0> wiele może, elbo też nic wcale nieiboczv- 
libyśmy * drogi.

Uwega ta nasuwa nem na myśl Pamiętniki Micha
łowskiego, w których między innemi zaprzeczaiac wsiel- 
kego postępu ludzkości, Utrzymi)j 6j ie
prawodawstwo odmienione nie było, wiele rreczv da 

» 6 « d . (h , łych » MdW.k .c V i tp,

L o  mi.io hyc i i 11; ; di;  <*>* «*?r
u  mim u, Mnni t 8I®i albo, że moralność wy wyższy-

Nikt i  !  7 1 * ’ 0 ty1® nawzajem są nikczemniejsze, 
pudze ki. :akomi na cudzą skórę — ale wszyscy na 
wvh«f , tn * Napróinobyś szukał takiego, coby di#
»iI n !eni® nieprzyjaciela chciał zaryzykować sto ty- 

ecy; a wnet znajdziesz tikiego, co za połowę tej su
my przyzwoli s ę obatoźyó.

Jak bądź tak bądź, nader to smutne obrazy, a jednak 
lOdąj czy nierzetelne, bo proszę pokazać choć jeden

'fakt przynajmniej, któryby dowiódł, że wszystkie po* 
S f tylk0 mt2°nkaml. Zmieniają 
posadzki ale’ llkałnie-^ pozory, świecą s ę gładko 
i ludzkość? J * 2 le8° odnosi korzyści moralność

to 2byl wielkie i dla tego potrzebuje s ’ę prze* 
, . ne dziennikarskie pole, tu zaś potrącone ińi- 

uii*cnoaem, a do tego z okoliczności bab pieczonych, 
si się na tych szczupłych ograniczać ramkach, do- 

po»i swobodniejsze pióro aniżeli sprawozdiwcy, nieroz- 
wiedzie jen a  większy rozmiar i niepotwieidzi w głównćj 
zasadnie.—

Nie małe tu zajęcie obudził czarnoksiężnik Ilume, 
ów wywoływacz duchów, który tak zasłynął w Pary
żu. Byl on przedraotem rozmów po wszystkich salo
nach ; każdy według własnego widzimisię tłomacz) ł 
sobie te zjawiska, szczególniej też stołomanisci zaczęli 
już tryumfjwać, gdy nagle powszeetne nastąpiło roz
czarowanie, gdy się d o w i e d r i a n o  ie  i p. Edward Brun- 
net, sztukmistrz zeszk iły  Roberta Houdm, robił wszy- 
stkie t i  sztuki co Ilume, bez żadnego poruszania i przy. 
woływania duchów n i e b o s z c z y k ó w  I U.oź to do czego 
szarlntanerya doprowadzić może Ody by więc nie a ia- 
domość o Brunnecie, kto wie czy najmniej jnka pot )Wa 
War-zawy nie byłaby wróciła do zarzuconych już prze-
cie stołów, aby na n0*° J p™*lc,Je w fuchy i wybadać 
o losy ludzkości za przyjściem komety! I j efc tu nje 
potępiać tych szatańskich wybryków, które korzystając 
z dobrej wiary ludzi, w^poraz większy obłęd dla niego
dnego zysku wf rowadzają ludzkość. K

A i,ehat0 żebyśmy 'a ż  8*Jeii rasmy rai«'
*Lervki.’ Dosyć bedzie n i  ° W*h s l,r0WfdzBĆ 
f  i Karatów r  ta H-it • * rzUc*c okiem na naszych
K v  T ie b i ’ im U a ó  r° Micjł ’ «  Hnme w yw ob je  
nrzfcwnie ooruszaia * WyŹ8I0ŚĆ przypsąć, cni zaś 
Hżehv irh szarr.ń . u  raz c'eD*e przodków naszyih, 
m air ir rn rm  ńrd \  Um®.d°kazuje S w e  SZtUki na polu 
hniili n® P*®miennioxem, ale cba zarówno,
bodaj czy me dla jednego celu dla zysku. Wziąść np. 
pierwszą lepszą ramotę cudzoziemską, nąjąć do niej
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się zawsze, ufają tylko samym sobie i pozostają 
odosobnieni. Nie ma więc pomiędzy niemi stowa
rzyszeń ani handlowych ani przemysłowych; nieoia 
zgody, niema jedności ani w prywatnych, ani w pu
blicznych sprawach. W  obec podobnych usposobień, 
b.akuje całkiem głównego żywiołu potęgi publicz
nej, siły uorganizowanej. Armie polegające na wza- 
jemnem zaufaniu żołnierzy i posłuszeństwie dla wo
dza, są tu niemoźliwemi; w chwili popisu porządek 
je s t wzorowy, w chwili niebezpieczeństwa wodzom 
zarzucają zdradę i żołnierze więcej na siebie nie 
liczą.

„Ten brak równowagi pomiędzy zadziwiającą by
strością umysłu Włochów i wadami ich charakteru, 
tłumaczy całą ich historyę i usprawiedliwia stan 
niższości politycznej, w jakiój pozostali w porówna
niu z innemi narodami Europy.

„Zostawieni samym sobie, umieli oni tylko roz
prawiać na placach publicznych, oddawać zwycięstwo 
w ręce stronnistw najostateczniejszych, wysilać się 
płonnemi ruchy, rozdrabniać w rozdziały i poddzia
ły  da nieskończoności i wystawiać kraj swój na za
jęcie pierwszego lepszego Francuza, Hiszpana lub 
Niemca. Cały kraj ponosi karę za własne wady, lecz 
jakże go przekonać, że sobie samemu, a nie panu
jącym winien jest swoją niższość?

„Jest zwyczajem brać Pieraontczyków za Włochów 
i przywodzić przykłady, czego spodziewać się mo
żna od ludności włoskiój. Wielki to błąd. Piemont- 
czycy są ludnością pośrednią, mającą w sobie więcój 
żywiołu szwajcarskiego i francuzkiego niż włoskiego. 
Język ich równie jak obyczaje nie są włoskie. Jedno 
tylko przywiodę: to jest, iż posiadają prawdziwego 
ducha wojskowego i monarchicznego, który reszcie 
Włoch nie je s t znany. Jeniusz włoski pod wzglę
dem polityki i administracyi skłonny je s t do półśrod
ków, do załatwień zgodnych. Wykład prawa stoi 
u nich wyżej nad samo prawo. W edług tradycyi 
religijnie spuścizną przechodzącej od prawników da
wnego Rzymu, prawodawstwo jest głównem ich 
prawidłem. Dążność ta daje się napotykać wszędzie. 
Wpływa ona czasem arcyszczęśliwio t a tok wiel
kich interesów, lecz w praktyce administracyjnój 
pozostawia rządzącym zbytnią nieokreśloność; 
zmniejsza w oczach rządzonych powagę prawa i 
ośmiela szczególnie do wszelakich wybiegów, mo
gących uchronić od ścisłego zastosowania samój li
tery postanowień. Prawo nieugięte byłoby dla nich 
nieznośnem, a administracya trzymająca się ślepo 
litery prawa i niedopuszczająca sądów polubownych 
zdawałaby im się zbyt uciążliwą.

„Zbadajmy jakia mogą być w tój chwili dąźncści 
i życzenia ludu. Więcej on zaiste uwydatnia swe za
żalenia, niż plany. Co się tyczy ostatnich, powie
dzieć można iż ich jest ty le , ile osób. W najniż
szych warstwach towarzystwa utrzymał się karbn- 
naryzm i ciągle mu przybywa nowozacięźnych. Ja

padać do potrzeb i obyczajów krajowych. Pregną' 
one wielkiej roli dla siebie i państwa i uważają się 
za wydziedziczone. Przekonane źe istnienie papieża 
jest niezwyciężoną zaporą na drodze ich projektów, 
napierają się wszystkiemi głosami swemi obalenia 
władzy pontyfikalnej. Największa część członków 
tego stronnictwa zawarła sojusz z Mazzinistami, poć 
warunkiem, że nazajutrz p0 odniesionem zwycięz- 
twie naród rozstrzygnie względem obu systemów. 
Pewna liczba osób pozornie przychylnych rządowi 
papiezkiemu, a wymierzających jednak weń swe cio
sy, twierdzi, że niewymagejąc już konstytucyi angiel- 
skiój, lepszój jedynie praj-nie administracyi. Co się 
ma przez to rozumieć, nikt wytłumaczyć nie zdoła. 
W  oczach >ych ludzi tak dalece wszystko zależy od 
rządu , źe porządek w własnym ich domu i kieru
nek spraw osobistych do niego odnosić gotowi. Je 
żeli przedsiębiorstwa wszędzie p ywatnemu przemy
słowi otworem stojące, na rzymskiej zien i niedo- 
chodzą do rozwoju, to z powodu, żo jak twierdzą, 
rząd tomu przeszkadza. Przypisując działanie admi
nistracyi najosobistszym bodźcem poziomego egoiz
mu, widzą cni interesa i wynikające z nich korzy
ści skupione w ręku małej liczby monopolistów, wy
czerpujących na własną korzyść zasoby kraju. Zdzier- 
stwa i przeniewierzenia to ich nieustanne marzenie. 
Mniój obciążeni niż największa część opodatkowa
nych w Europie, sądzą oni się jednak przygnębio
nymi brzemieniem skarbowych wymogów i skarżą 
się zarazem, że państwo nie przedsiębierze wielkich 
robót, któreby oni sami uskuteczniać powinni. Nie
świadomi najpierwszych zasad ekonomii politycznej 
i administracyi, stawiają systemy najsprzeczniejsze 

nauką doświadczenia, ilekroć wez vani zostaną do 
ułożenia projektu. Objawiają zresztą wielką obawę 
przed Mazzinistami, a otwierają im bramy.

„Ostatnie stronnictwo przypisuje wszystko złe 
wyboczeaiu z dawnój kolei. Gdyby wrócono wprost 
do rządów czysto kościelnych, jakie dawniej istniały, 
namiętności uśmierzyłyby się i wszelkie trudności 
ustąpiłyby z drogi.

„W pośród tych stronnictw znajduje się pewna 
liczba ludzi, obojętnych na wszystko cokolwiek le
ży za granicą ich dobrego bytu, lubiących niemniój 
narzekać, lecz przyjaciół porządku i żyjących na 
dobrej stopie z rządem papiezkim. Stronnictwo po
dobne byłoby gdziekolwiek indziój dla rządu bez
piecznym punktem oparcia, lecz w kraju gdzie duch 
zgody i energia potrzebna do uorganizowania ja 
kiegokolwiek oporu, jest rzeczą całkiem nieznaną, 
gdzie ogólną modłą jest bierność z przywilejem je 
dynie narzekania raczój po spełnieniu niż przed 
spełnieniem czynu, jakże liczyć można na podo
bnych przyjaciół i losy państwa im do roztrzygnie- 
nia poręczać? W tam rzeczyw iście wielka leży tru
dność. Żaden rząd nie może obejść się bez pomocy 
materyalnej, a warunek te.i żadną miarą w państwach

I I

ko środek jest u jego zwolenników puginał w wiel- rzymskich osiągnąć się nie da. 
kiej czci. Celem ich jest obalenie wszelkiój hierar
chii towarzyskiój. Mazziniści należą do klasy nieco 
wyższej. Rzeczpospolita powszechna, jedność Włoch, 
zgromadzenie ustawodawcze, wojna przeciwko Au- 
stryi, oto ich program. Mienią się być lieznemi i 
getowemi do czynu, lecz nigdy niedotrzymują sło
wa. Podlegając komitetom londyńskiemu i genueń
skiemu, za hasło swe dziś uważają spokojną cierpli
wość, poki powrót ich naczelników na mocy amne- 
styi, lub wymarsz obcych wojsk, nie nastręczy im 
sposobności do działania z pomyślnym skutkiem.
Stronnictwo to obejmuje niejaką część średniój kla
sy. Reszta jój bowiem również jak klasa wyższa, 
ubiegają się za udziałem w sprawach publicznych.

„Przykład Piemontu zawraca im głowę. Konsty- 
tucya na sposób angielski zdaje im się dziwnie przy-

nowo zwichniętą została.
i „Pius IX okazał się pełnym zapału dla reform 
i wziął się niebawem do dzieła. Wiadomo światu 
jaka ztąd wynikła kalastrofa. Co się stało wtedy, 
powtórzyłoby się dosłownie w tej chwili. (D. c. n.)

Którekolwiek z tych stronnictw odniosłoby zw y- 
cięztwo, wątpić niemożna, iż narzekania dziś prze
ciw rządowi szerzone, zwróciłyby się cała masą 
przeciwko niemu, jak togo już były przykłady. Ta 
sama trudność znalezienia punktu oparcia, jakiej 
rząd obecny doznaje w kraju, który go dostarczyć 
nie może, da się we znaki każdemu, ktokolwiek 
władzę osiągnie. Stronnictwo pragnące reform, nie
zdolne własnój obrony, gdyż nikt w jego sprawie 
narażać siebie niezechce, ustąpi wkrótce miejsca 
stronnictwu konstytucyjnemu, a to niebawem wy
parte zostanie przez Maszynistów, którzy dzięki 
gwałtowności swych środków z jednój i brakowi 
przeciwdziałania z drugiej strony, pozostaną stano
wczo panami areny. Takim byłby nieuchronnie tok 
wypadków od chwili, gdyby obecna równowaga na-

K orespondencya Czasu.
Bochnia 9 kwietnia.

K. Czę to odzywające się w dziennikach glosy o kre
dycie zemskim, są dowodem, że brak jakiś w tym wzglę
dzie czuć się daje; a że pubie zna dyskusya najsna
dniej rze z wyjaśnić może, przeto niech i nam wolno 
będzi® cośkolwiek w tym przedmiocie p o m ó w ić .

Jak w każdej fabryce, tak też i w gospodarstwie proc; 
w?rsztstu trzeba umieć i módz, czyli trzeba nauki i 
kapitału aby produkować. Mówiąc o kapitał’, wypada 
ro^poznsć jakiego to kapitału przy gospodarstwie wiej- 
skiem potrzeba i jakm  sposobem uzyskać go można; 
przyctem opuścić wyp?.da z uwagi uporządkowanie in
teresów właściciela, ponieważ to, ściśle biorąc, do go
spodarstwa nie należy.

Daw ’iej własność ziemska tabularna posiadała mniej 
lub wię ej odpowiadający obszarowi swemu kapitał o- 
brotowy, odsetkujący się robocizną. W owych to sie 
Iankowych czasach, gdzie się o chłopku, snopku i koł
ku obchodzono, a store dzięki Bogu już do historyi 
należą, gospodarstwo mało co wymagało gotówki; chy
ba tylko do rzadkich tu i owdzie przedsięwziętych wkła
dów, lub też do przedsiębiorstw industryjnych' z gospo
darstwem połączonych.

Po uruchomieniu robocizny, kiedy odsetki od uzy
skanego nat imiast wynagrodzenia o wiele nie starczą 
na pokrycie potrz-bnćj do gospodarstwa pracy; gdzie 
przytem postęp ogólny rolnictwa każe i nam pomyśleć 
o radykalnej jego u nas poprawie, potrzebujemy prócz 
wspomnianego wynagrodzenia znacznych jeszcze sum, 
aby nie pozostać daleko w tyle za ogólnym postępem.

Gdy jednak najstosowniejsze nawet ulepszenia go
spodarskie, tylko stopniowo zaprowadzić się dadzą i 
tylko przez podwyższenie dochodu skutek swój z cza
sem wywierają; przeto użyty na podniesienie gospo
darstwa kapit I , nie może być odraza spłacony, tyko 
chyba przez zaciągnienie natomiast innśj pożyczki, lub 
w razie ostatecznym przez wyzucie właściciela z wła- 
snoś i ziemskićj. Jedynie więc możność stopniowego 
spłacania zsciągniętćj na raeli racye pożyczki, zachęci 
gospodarza do przedsięwzięcia tychże, n to tem prędzśj, 
im taniej tę pożyczkę uzyska. Kapitał ab szuka naj- 
knrzystniejsrćj lokacyi, a przy teraźniejszym popędzie 
przedsiębiorczym, unika interesów krępujących wolny 
j*go ruch. Z tego powodu nie łatwo on ugrząźnie na 
hipotece ziemskićj, zwłaszcza, że przy dotychczasowem 
postępowaniu sądowem, nawet r'gularoy pobór odset
ków wcale n e jest zabezpieczony, tem mniej rychłe 
w m ie  potrzeby uwolnienie z podobnych więzów kapi
tału. W takich więc okolicznościach tylko osobisty kre
dyt gospodarz) i wysokie odsetki po części potrzebie 
jego zaradzić mogą. J -st to jednak pomoc pojedyncza, 
wyjątkowa, a tu chodzi o podniesienie gospodarstwa 
w  ogóle.

Trzeba przeto pośrednika, któryby był w stanie do
starczyć gospodarzowi wiejskiemu jak najtanićj pienię
dzy i umożliwił mu stopniową spłatę pożyczki; kapi
taliście zaś dał rękojmię regularnego poboru odsetków, 
któreby tem niższe być mogły, im ruchomićj i bezpie
czniej kapitał ulokowany będzie.

Takiego pośrednika mamy w naszem Towarzystwie 
kredytowem, które odpowiada zupełnie wyrój przyto
czonym warunkom; dla tego też tylko podobny zakład 
przez stowarzyszenie samych gospodarzy wiejskich za
wiązany i solidarnością ich zabezpieczony, moie być 
skutecznym dostarczycielem kapitałów gospodarstwu po
trzebnych.

tłómaczn, a następnie ochrzciwszy ją swojem imieniem 
jeżeli się tylko jnkie takie stanowisko zdobyło i puścić 
w świat niby własne dziecko, to tak zdaje się być zwy- 
czajnem, tek natur lnem i niewinnem, że nowi ci magi
c y  w literaturze, ni® robią sobie z tego najmniejszego 
skrupułu. Dodajemy jeszcze do tego szarpanie dawnych 
i gruntownych zasług, dla podniesienia wartości puszczo
nej w obieg fałszywej monety, a będziemy mieli wyo
brażenie o tych nowych Humach, dopóki jacy bruneci, 
lub blondyni me zedrą z nich maski i niewyś>\iecą nam

Pojął to ostatnie zadanie jeden z dawnych literatów 
i w skromnej napozor ksiąrecice p. n. Rozrywki dla mło- 
djianego wieku przez / fnU8l“*°"e> skreślił cały 
ten obraz w swoim artykule p. n. Korespondencyi. Ale
cóż z tego, alboź to R o z r y w k i  takie, to powieść lub ro
mans, żeby się d o s t a ł y  w Pow ażniejsze ręce, to tylko 
dla dzieci, niechże sobie dzieci c y ją.

Nie wierzcie jednak temu esyteimey, ^  M skrom ną 
sukienką, bije nieraz wielkie i sztachetne serce, ^  , 
w małej książeczce pod skromnem mo*na
nieraz napotkać wielkie dla um yslo^os y^ -
słuchajmy tylko co mówi autor, którego y
przynąjmniej sposobem chcielibyśmy upow »
nim z Rozrywek wydostaną się na świat:

„Chciałbym ostrzedz młodsze pokolenie, aoy p 
nieufalo zdaniu niebacznie głoszonemu, że cata litera
cka przeszłość nasza, niem a żadnej wartości, że z ą 
stanowczo zerwać potrzeba. Nie widzę bynajmniej źró
dła postępu w takiem zerwaniu. Ż a d n a  s i ł a  nie rozerwie 
ogniwa, które przeszłość z teraźniejszością łączy; mo
żna je  tylko zaćmić na chwilę i przez to szkodliwą 
zarozumiałość rozszerzyć.*

Dalej wyliczywszy zasłużonych mężów owej epoki 
mówi: „Tych to pisarzy z pierwszych lat wieku XIX, 
łączyły ogniwa wspólnej pracy około dobra publiczne
go. Tworzyli oni z nader mnlym wyjątkiem jedną wiel
ką rodzinę. Nie było tam owych smutnych zawiści ko- 
teryjnych, gorszących sprzeczek, przyznawanych sako-

dliwych dążeń, wywłóczonyeh przypomnień x domowe
go zakątk ; nareszcie tych walk zajadłych o parę tu
zinów prenumeratorów, któremi niestety szkodzi samo 
sobie piśmiennictwo tutejsze. Wszyscy oni dążyli do 
jednego celu, do utrzymania bytu i oświaty narodu; mieli 
w*ajem dla siebie to poważanie. które szydercze pióro 
przedstawić chciało, jako dowód wzajemnego samo
chwalstwa!*

Ale bo tóż dodajmy: te  to byli ludne!
Kończąc zaś ten zajmujący i ciekawy artykuł, autor 

tak mówi:
„Nie piszę polemicznego artykułu, lecz tylko jak ów 

Macedończyk, który od Filipa odurzanego trunkiem, od
wołał się do Filipa z krwią zimną, tak ja  od dorywcze
go sądu wielu teraźniejszych piszących wyrzeczonego 
w uniesieniu mlodzieńczero, odwołuję się do ich wła
snego zdanie, które wyrzekną zbogaceni doświadczeniem 
późniejszego wieku."—

Z liczby innych nowych wydawnictw, mamy już ze- 
sryty XIII i XIV wzorów sztuki średniowieeznój w da- 
wnćj Polsce, które obejmują pontyfikat Erazma Ciołka, 
B * tejo wizerunki, to jest: koronacya króla i król na 

, h0|d oddany królowi i koronacya królowćj. 
knots ń ' na P i ą t k u  XVI sztuka ozdabiania rę- 

^  .P^gaminowych malowaniami miniaturowemi, 
J S s z c z a  »  odznaczeniem uprawianą była Polsce, 
7  f r . r . o i - .  lcy p erwotnćj kraju w Krakowie.

f  p . rur,jZasu Pochodzi i ów pontyfikat Ciołka, z którego te ryciny ^  ł08ts,

. 8f >  “ Wiśmy tu pożar i to właśnie
w chwil, obchodów grobów. Poiar trwaf d,ug0 a 0
szczegółach jego doniosę w a m  później 

Na tem kończę przed świąteczny tydzień; s  nadcho
dzącym zas Wielkanocnym czekąją n„s wystawne [J0 
w ie lu  domach święcone, które zwyCZftjem c o ro c z n y m 
z  wielką tu wykwintnością obchodzone b y w a ją . q

KORESPONDENCYA.
Żytomierz 4 kwietnia 1857.

....O tó ż  jwk mówię pod każdym względem odmiana 
na lspsze czuć się deje i mamy nie płonną nadzieję, że 
oczekiwania nasze niepójdą z wiatrem.

Za dowód tego przytaczam co się dzieje w Żytomie
rzu. W Żytomierzu, który jest guberskiem miastem Wo
łynia , będziemy mieli teatr, a teatr polski. Lecz to nie 
dość że powstanie teatr, ale j’eszcze mu rokować mo
żna najświetniejszą przyszłość, bo oparł się na wszy
stkich waruukech przyszłego wzrostu i trwałości. Jakoż 
i rząd go szeserze i silnie proteguje i pieniędzy owego 
nervus rerum  su to— a nadto i głowy kierującej i serc 
sprzyjających także nie brak.

Lecz warto rzecz tę szczegółu? o opowiedzieć: Oby
watele wołyńscy na ostatnich wyborach, złożyli na 
wzniesienie Teatru Polskiego w Żytomierzu sto tysięcy 
złotych, co świadczy o zamożności tamtych prowincyj. 
Następnie uchwalili, że oprócz sumy powyższej rocznie 
składać będą dwa tysiące pięćset rubli na rzecz teatru, 
z tem atoli zastrzeżćniem, aby z tych tysiąc pięćset ru
bli były corocznie odkładane na emeryturę dla artystów. 
Zapewne niepotrzebn do wodo w, aby poznać jak ważne 
jest i to ostatnie postanowienie, bo bez zapewnionej eme
rytury trudno o ludzi, co by z duszą i ciałem chcieli się 
poświęcić scenicznemu znwodo w*, & bez takowego po- 
święcenia się można jedynie dostać aktorów, ale nie 
prawdziwych artystów dramatycznych.

Co do kierunku tego teatru, bo 'ma się rozumieć, że 
pieniądze same me wystarczą; pieniądze to rzeci dobra, 
ale to ciało tylko, trzeba i ducha. Takim duchem jasnym 
opiekuńczym J # s t  Komitet teatralny. Prezydującym 
w Komitecie jest pan M ik u licz , marszałek g u b s rsk i ,  
Mąż nietylko zamożny, ale rozumny i szanowny, prócz 
tego ma mir bo go obywatele obrali marszałkiem; a 
Wołyń nie lada kogo wznosi na tę godność. —  Drugim 
członkiem Komitetu j  st Kraszewski, on dyrektorem co 
do strony artystycznej i estetycznćj; trzecim członkiem

Zastanówmy się teraz nad tera, jak dalece w tera
źniejszych okolicznościach zakład ten z natury swojćj 
tak zbawienny, zadaniu swemu odpowiada.

Nie wchodząc w trudności hipoteczne, od zakładu 
zupfłnie niezawisłe, a które niejednemu właścicielowi 
w zaciągnieniu pożyczki w 1. z. dotąd stoją na prze
szkodzie; omijając inne zarzuty zakładowi czynione, 
bo ze stronniczego i nieświadomego zapatrywania się 
pochodzące; zatrzymujemy się przy wymiarze poży
czek, które dalekie są od tego, aby odpowiadały rze- 
CXyw 18tl  POtrzebie gospodarstwa wiejskiego.

Wszelkie ulepszenia w gospodarstwie powinny być 
na podstawie wyrozumowsnego zakroju w zupełności 
przeprowadzone; cząstkowe ich wykonani* nie odpo
wiada zamiarowi, często nawet udaremniając zabiegi, 
stratę użytego kapitału przynosi. Melioracye za pomo
cą pożyczki w 1. z. podług teraźniejszej stopy ich wy
miaru uzyskanej, w małych tylko rozmiarach przepro
wadzone byc mogą; nie polepszając przeto bytu go
spodarza , nie d8ją rękojmi porządnego opłacenia mo- 
narchicznych podatków i należących rat do zakładu. 
Co większa, przedsiębiorczy gospodarz rozpocząwszy 
zamierzone melioracye, a widząc jedyny swój ratunek 
w ich zupełnem przeprowadzeniu, zmuszony jest szu
kać gdzie indz ej kosztownej zwykle pomocy pienięinćj, 
szczęśliwy jeżeli ta pomoc na pochłonęciu zamierzo
nych zysków poprzestanie. Pomoc musi być zupełna 

będzie nią, skoro w myśl zasadniczej podstawy To
warzystwa, pożyczki w 1. z. odpowiadać będą połowi® 
rzeczywistej wartości hipoteki.

Wynikające z rozszerzenia wymiaru pożyczek po
większenie emisyi listów zastawnych, nie tylko że złe
go nie wywrze wpływu na kurs tych efektów, lecz 

awet przyczyni się do jego wzmocnienia; gdyż stając 
się dopiero w większej lości przedmiotem giełdowym, 
nawet za granicą chętnego ziąjdą nabywcę między te- 
ini kapitalistami, którzy dla nadzwycz»jnej pewności 
lokacyi, dla możności każdochwilowego uruchomienia 
kapitału i dla primy jak na teraz przy kursie niićj stu 
z losowania wynikającej, gotowi są poświęcić szanse 
uzyskania wyzssych zkąd inąd odsetków, które i tak 
przy teraźniejszym kursie listów zastawnych po 83 za 
100, prawie 5%  dochodzą 

Lecz cóż po takićj pożyczce, powie niejeden, kiedy 
otrzymane efekta trzeba dopiero spieniężyć po kursie 
przez kapitalistę ofiarowanym, a oddać trzeba, wpra
wdzie rutami, ale nominalną sumę zaciągniętej pożycz
ki? My zaś na to odpowiadamy, że były niedawno 
przy lepszych konjekturach finansowych czasy, gdzie 
ten kurs na korzyść właściciela listów zastawnych wy
padł, który za nie wyżćj sta otrzymał; nie ma też ża
dnej przyczyny, aby taki sten rzeczy nie mógł już ni
gdy powrócić. Wszak pieniądz sam sobie wartość swo- 
ją  reguluje według tego czy go mnićj, czy więcej jest 
na targu. Zniżenie się przeto kursu listów zastawnych 
P >d imienną ich wartość, robi tylko pożyczkę droższą 
aniżeli czteroprocentową i jest dowodem, że pieniądz 
jest rzadszy; podobnie jak wzmaganie się kursu 1. z. 
jest dowodem napływu pieniędzy i robi natenc««s poży
czkę z Towarzystwa kredytowego tańszą. Następujące 
liczebne zestawienie rzecz tu najlepićj wyjaśni.

Na każde 1,090 złr. pożyczki w listach zastawnych 
zTowarsystwa kredytowego zaciągniętej, zapłacić trze
ba na prowizyę i umorzenie przez przeciąg 41 lat aż 
do zupełnego umorzenia kapitału . . 2,053 fl. 41 kr.

Przypuszczając, że 1,000 złr. w li
stach zastawnych spienięży się po 
dzisiejszym kursie 83 za 100 co u-
t:zyn* ...............................................  . 830 „ —
Zostaje na same odsetki do opłacania 1,223 fl. 41 kr.
Gdyby zaś pożyczka ta była w imien
nej wartości spieniężona, pozostałoby
na same odsetki.....................................  1,053 fl. 41 kr.
Okazująca się stąd różnica . . . .  ~  TTfFzlri

Lipkowski, obywatel rządny i gospodarny, więc też słu
sznie jemu powierzono stronę administracyjną teatru; 
czwartym członkiem jest hr. Keller nasz wice-guberna- 
tor, odznaczający się uczciwą chęcią ile razy chodzi o ko
rzyść dla rzeczy publicznej.

Taki jest skład Komitetu teatralnego. Co do teatru same
go donoszę, że ten po trochu się już organizuje. Miła- 
szewski znany wam bo niedawno występował na wa- 
szśj scenie krakowskiej, został reżyserem.

Wracając do Komitetu, dodam, że czynnie i z zapałem 
zajął się teatrem Kraszewski, człowiek jak cała Polska 
wie z głową dobrą, a z sercem ciepłem. Oddał się tćj 
zacnćj myśli zupełnie, aby coś godnego stworzyć. Na
pisał nam i komedyą pod tytułem Portret, przypomina
jącą , że szlachectwo za cnotą idzie, a w którój nieje
den jakby w zwierciedle zobaczył wady swoje. Widać 
że jesteśmy na drodze wiodą-' ej do poprawy, gdyż ta 
komedya od wszystkich przyjęto była z największem u- 
niesieniem. Niech żyje Kraszewski! wśród mnóstwa 
bukietów padłych na scenę, grzmiał w teatrze i dawał 
dowód jakiem uczuciem wszyscy dla niego są przejęci. 
On jest duszą wszystkiego a wspierają go co sił zacny 
prezes i członkowie Komite.u, a poklaskuje Wołyń cały 
szanownćj troskliwości.

Wiecie już, że Kraszewski kuratorem szkół w gubernii 
Wołyńskiej mianowany z:stał przez cesara  Aleksandra, 
z poleceniem organizowania ich w całćj gubernii. Nowy 
ten obowiąses wysok ego znaczenia, który poda sposo
bność zacnemu a pełnemu talentu pisarzowi zbierania 
nowych wieńców obywatelskich. I już jeden przywdziać 
może gayz swem przemówieniem zachęci szlachtę, ił  
już po wsiach swoich zakładają szkółki. Kraszewski 
chcąc temu nowemu obowiązkowi, a wysokiemu zaufa
niu odpowiedzieć, zamierza wyjechać za granicę, a przej- 
rzyc się w zakładach najcelniejszych miast Europy.
£  8J8 8iG> że w przejeżdzie będzie i u was w Kra-
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podzielona przez 41, deje 4 złr. 9  kr., o które się 
w takim razie odsetki normalne roczne od 1,000 zlr. 
w listach zastawnych pożyczonych powiększają to jest 
zamiast 40  zlr. płacić trzeba rocznie 44 zlr. 9 kr. od 
otrzymanych rzeczywiście 830  zlr. czyli 54/ 10 od sta, 
Bez pośrednictwa Towarzystwa kredytowego, pewnieby 
gospodarz w danym razie daleko cięższe przyjąć mu
siał warunki pożyczki i to jeszcze, bez dobrodziejstwa 
stopniowćj spłaty kapitału.

Przy pożyczce w listach zastawnych ma właścicie 
ziemski tę jeszcze dogodność, że w razie sp a d a , 
kursu listów zastawnych niżćj owego, po którym swo 
ją  pożyczkę spieniężył, może zrobić nawet korzystny 
interes, płacąc czy to w części czy cały swój dług li
stami zastawnemi, które w nominalnćj wartości przez 
zakład każdego czasu przyjęte być muszą. Tym spo
sobem leży regulator kursu listów zastawnych w rę , ach 
członków Towarzystwa; gdyś przez zakupno listów 
zastawnych na spłatę długu, nadmiar tych efektów na 
targu schód ti z obiegu do zniszczenia, a przeto kurs po 
zostających w obiegu podnieść się i do zaciągania no_ 
wych pożyczek zachęcić musi. W tem leży wyższość 
naszego zakładu nad innemi do pewnego okresu cza 
su prsywiąsanemi ziemstwami.

Ale i potrzebny kapitał obrotowy, do pokrycia bieżą- 
ych wydatków, lub do prowadzenia przedsiębiorstw m 
dustryjnych gospodarskich chwilowo potrzebny, ma so
bie gospodarz za pomocą Towarzystwa kredytowego i 
to tanio zabezpieczony; gdyż zachowując częśc otrzy
manej pozvczki w listach zastawnych może każdego 
czasu uzyskać w zakładzie czteroprocentową pożyczkę 
w gotówce w wymiarze %  wartości kursowej złożo
nego na fant listu zastawnego. Gdy zsś fundusze na 
takie pożywki użyte, pochodzą z odsetków od poży
czek pól roku przed wypłatą kuponów wpływających; 
przeto im większa będiie suma pożyczek w listach za
stawnych, tern większych kwot będzie mógł zakład na 
zastawy udzielić.

Jednem słowem, mając to czego nam potrzeba, nie 
szukajmy innych zaradczych środków czy to w stowa
rzyszeniach akcyjnych na zysk tylko akcyonaryuszów 
zawsze wyrachowanych, czy też w oddziale hipotecznym 
austryackiego banku, gdzie warunki opłaty i spłaty są 
zawsze dla pożyczającego uciążliwsze. Nie łudźmy się 
przyoąjmnićj tą nadzieją, że przez zniesienie ograniczeń 
przeciw lichwie napływ kapitałów i nasze gospodarskie 
próżnie zapełni. Właśnie to zniesienie byłoby zgubą 
gospodarzy wiejskich, ponieważby dorazu od zaintabu- 
lowanych na majątkach wiąjskich wierzytelności zażąda
no podwyższenia odsetków lub też zwrotu kapitałów. 
Dziękujmy raczej Opatrzności i ojcowskiemu Rządowi, 
że jesteśmy przed wsielkiemi innemi prowincyami au
stryackiego państwa Towarzystwem kredytowem ziem- 
akićm obdarzeni; prosimy tylko, aby przez wprowadcnie 
tegoż zakładu do normalnego stanu, dana była sposo
bność dyrekcyi uzyskania zezwolenia na rozszerzenie 
wymiaru pożyczek, co pewno byłoby dotąd ju ż  nastą
piło, gdyby ogólne zgromadzenie, mąjące się odbywać 
CO roku. nie było od roku 1846 odroczone.’

P o z n a ń  11 kwietnia.
W przedostatnim liście moim niawicm czy ja  sam 

pisiąc , czy zecery wasi składając zrobili pomyłkę, któ
rą sprostować pozwólcie. Wydrukowanćm zostało „D >m 
misyjny Jezuitów w Posn-snu* —  czytaj „w Poziań- 
skiem“ , bo dom ten jest w Szremie nad Wartą a nie 
w Poznaniu.

N. Pan mianował księdza dziekana Jaxie vicza kano
nikiem honorowym poznańskim. Jest to bardzo zacny 
duchowny, a  ob >k tego ma wielkie zasługi pod wzglę
dem kultury krajowćj. Znalazłszy w probostwie, które 
przed kilkuuastą laty objął, znaczną przestrzeń pagór
ków z latających piasków, ale oraz i obfite źródła, 
w kilka lat wytrwałą pracą irrygując na sposób wło
ski całe te przestrzenia piasczyste, w n»'pięknirjsze je 
winnice i sady owocowe zamienił.

Nadeszło tak ie potwierdzenie wyboru pp. Brodow
skiego i Kurcewskiego na urzędy dyrektorów Towarzy
stwa kredytowego. _ Nikt niewątpił o potwierdzeniu wy
borów od chwili, jak  pewnćm było przeniesienie p. 
radzoy Nordenflycht.

I liank run nkcye również temi dniami zatwierdzonym 
sostf.it, i wkrótce czynności swe ma rozpocząć. Csy 
instytut ten przyniesie korzyść i jaką prowincyi naszój, 
trudno przewidzieć. To pewna, że wpływ Izraelito*,' 
rozprzestrzeni. Mamy takie i stowarzyszenie handlowe, 
jest to rodzaj giełdy. Wszehiemi sposobami pniemy się, 
aby zakrawać na stolicę. Giełda może gerylasza wyko
rzeni, jak się nauczą grnć w papiery i zboże. VVida to 
klęsk wyrodziło się z tego po innych stolicach, ale 
*daje się , że jest konieczne do cywilizacyi dziewiętna
stego wieku, która opierając wszystko na pieniądzu, 
bodaj czy niepowtórzy dziejów pierwotnych, że ówcze
sny lud wybrany będzie wsiędzie nąjpi rwssym i pa
nującym.

Dziś imieniny JO. Arcypasterza naszego; dla tego je
dnak, że w wielki tydzień przypadają, dopiero po świę
tach życzenia przyjmować będzie.

Kończąc muszę wspomnieć jako rzecz dość riadką, 
że dawno żadne dzieło nie miało takiego pokupu, jak 
praca p. X. Y. Z. o Rosyi. W jednćj z księgarni po
znańskich sprzedr.no już 150 egzemplarzy, a  przecież 
i inne w Poznaniu i po prowincyi dzieło to rozsyłały, 
które podobno i w niemieckićm tłumaczeniu niebawem 
się ukaże. _

*  n a d  d o l n ć j  E l b y  12 kwietnia.
Piszą mi z Kopenhag?, ze król 8go kwietnia udał się 

Po raz pierwszy z wizytą do księcia Chrystyana D ań- 
8k'*go, aby mu powinszować dnia urodzin i uwiado
mić osobiście, że mianował go jenerał-porucznikiem 
w°jsk duńskich. Ta wizyta i zbliżenie się dwóch do
stojnych krewnych, nie jest bez znaczenia w chwili na- 
Pełnionćj swędem skandynawskim

bladeł (p. Czas wczorajszy) wiele prawdy, a więcej I pola elizejskie. Feta zakończyła się deszczem i burzą, 
fałszu zawiera. Król w zupełności stoi po stronie pana j burzą przyjemną, bo wiosenną.
ministra Scheele; pytani a tylko, czy uda się p. Scheele 
złożyć w kilku dniach nowy gabinet z pozostałych człon
ków dawnego ministeryum. Utrzymują, że pp. And a i 
Krieger, a n i wet i p. Hall do składu nowego gab netu 
należeć nie będą. Spór wszczął się nasamprzód o pro- 
pozycye, które zamierzono przedstawić radzie państwa 
co do kontraktu o cło na Sundzie. P. Andra sprzeczne
go był zdania i opierał się temu co p. Scheele utrzy
mywał. Żwawa z tego wynikła dyskusya, która się na 
tem skończyła, że sobie jednozgodnie przyrzeczono po
dać się do dymisyi. Ministrowie kilka chwil tylko spę
dzili na posłuchaniu poźegnaloem u króla. Onegdaj zaś 
kilku członków rady państwa wraz z p. Scheele zapro
szeni byli do stołu irólswskiego w Christiansborg. Przy
chylne i ułatwiające zgodę prop-zycye nowe Austryi i 
Prus jeszcze radzie państwa nie przedłożone, dla tego 
przyczynić się one n e mogły do niezgody miedzy człon
kami ostatniego ministeryum.

Dyskont w Hamburgu spad! nieco; ale giełda jeszcze 
nie nabrała dawnej otuchy.

Vv tłumaczeniu % gaie t petersburgskich, osobliwie 
z Pszczoły północnej, p. Grecza znany Loewy, wczo
ra jn a zw a ł tę ostatnią gazetę Gazetą dworską , żeby 
z urzyć czytelników niemieckich, nadąjąc więcej zna
czenia słowom Pszczoły Północnćj prawiącćj o kwe- 
>tyi dunsko-niemieckićj, która niby zaród wojny w so
nę zawiera i którą oddaćby należało pod rozstrzygnie
cie kongresowi. Tymczasem Rosya oświadczyła jak  wia
domo, że uznaje kompetenayę Bundestagu, że to kwt- 
stya czysto niemiecka i że należałoby się zgodzić nis 
podnosząc jej do stopnia kwestyi europejskićj, którąby 
kongres rozstrzygał. Loewy już raz odebrał nauczkę od 
le Mord w korespondencyi z Petersburga z dn. 21 mar
ca, że fałszem je st nadawać Pszczole północnćj ce
chę gazety dworskiej, ale złej wiary nicztm nie prze
konasz , chociaż nieraz i Czas mu brednie jego wyty
kał. Snm j*den między tłumaczami z gazet rosyjskich, 
którzy dla dzienników niemieckich: królewiecka, sz lą -  
ska , Korespondent ham burski, Bórsenhalle itd. pi
szą na śmiech się wystawia.

kwietnia.
Doktor Kern oarbrał nowe instrukeye od swego rzą- 

du w przedmiocie pruskich uroszestń. Hr. Hatzfdd nie 
odebrał jeszcze nowych instrukcyj. Pełnomocnicy innych 
państw obradują prywatnie. Skończy się zapewnie, że 
n rusy dostaną odstępnego około 800 ,000  fr.

Pomimo głosów z Czarnogóry, a raczćj pomimo gło
sów ttronników rosyjskich, władyka Daniło zgadza się 
na uznanie zwierzchnictwa tureckiego. Za radą hr. Wa
lewskiego, ma on w tych dniach udać się do ambasa
dora tureckiego w Paryżu i wąjść z nim w urzędowe 
stosunki. Serbia zachęca go z całej siły do tego kroku, 
to jest pr .yjęcia swej’ polityki. Dworzanie władyki prze
chadzają się co dzień po Paryżu. Ludność Paryża zu
pełnie się z nimi oswoiła.

Reszyd pasza wyzwala się z pod przewagi angiel
skiej i zbliża się do Francyi.

Tak w Paryżu jak  w Sztokolmie Rosyanie grożą 
Szwedom. Utrzymują, że traktat gwarancyjny z dn. 21 
istopada 1846 przyniesie im nieszczęście, że Francya 

zrywa z Anglią itd.
Times zapewnia, źs hr. de M my stracił na kredy

cie w Petersburgu. Być to może. Mimo względności dla 
Francyi, Cesarz Aleksander był przytomny dn. 19 mar
ca w Petersburgu obchodowi przypominającemu wejście 
sprzymierzonych do Paryże r. 1814. Żaden dziennik 
francuski o tym obchodzie nie wspomniał. H r.de Mor- 
ny ma wrócić do Paryża w maju. Może nswet powróci 
w czasie pobytu W. księcia Konstantego w Paryżu.

Jenerał Todtleben robi wizyty marszałkom i jenera- 
óm. W . książę Konstanty przybędzie do Tulonu dnia 

23 b. m., a do Paryża dnia 1 maja. Zabawi w Pary
żu tydzień; będzie na rewii na polu marsowem, na 
balu w ratuszu i koncercie, tóry będzie dany w pałacu 
wystawowym. Potem pojedzie z Cesarstwem na dzień 
czy dwa do Fontainebleau. Mimo doniesień dtiennikar- 
skich, nic nie będzie nadzwyczajnego w jego przyjęciu, 
wszystko odbędzie się zwykłym trybem. Koło 15 mąja 
W. książę będzie w Cherburgu, skąd uda się do 
Anglii. Artykuły Timesa  i mowa lorda Clarendona u -  
przyjemnią mu pobyt w Anglii.

Koło 15go maja przybędzie do Paryża król Bawar- 
i. O przyjeździe króla Saskiego nic nie słychać.
Żyjemy w epoce grzeczności monarszych i pokoju, 

iń n  i o W0Jny rozouszcia znowu wojsko na urlopy: 
Eumni 1 Z każd?8° pu{łu- Nic w tćj chwili nie grozi 
Hn i Z  WfJ°4* Europa rzuci się do pracy wewnętrznśj, 
i obyczajowej** 08 drodze utnysł° w4j» ekonomicznćj 

Czytałem 
;o w Kral, -w PiUOd

.„0.!L C.-„u zytem także z rozkoszą wiadomość o towa-

- . ^ yle tutaj o hrabinie de Castiglione, a pani ta
ju ż  od dziesięciu dni opuściła Paryż.

Prowadzi się jeszcze polemika o szlachectwo i ty
tuły. Dćbaty i Sićcle  mocno powstają przeciw podda
niu pod k ntrolę szlachectwa i tytułów. Sićcle  robi u- 
wegę, że wszyscy co się p. o ciszyli pod tytuły lub inne 
imiona, są szubrawcami. Uwaga jest słuszną. Jeżeli 
Cesarz co zrobi w przedmiocie szlachectwa i tytułów, 
nic zapewnie takiego nie zrobi, co obraziłoby sumienie 
Francyi. Cesarz pokazał w swych dziełach, że wie na 
czera zasadza się prawdziwa arystokracya i niezawo
dnie szychu za złoto nie weźmie. Jeżeli chce położyć 
tvlko granicę salonowemu oszukaństwu, nic w tem złe
go nie będiie.

Opinia mało się zawsze Izbą zajm^ e. gotuj e 
się do wyborów: przywołąje z kolei prefektów i ście
śnia wydawanie paszportów robotnikom do Paryża.

P. Troplong zrobił wycieczkę do Marsylii w intero 
sie finansowym. Wrócił już do Paryża.

Nowy arcybiskup paryski obejmie zarząd dyeceiyi 
w drugą niedzielę po Wielkićj nocy. Prowadzi się je 
szcze polemika o arcybiskupa de Dreux Brezć. Biskup 
milczy i nie odpowiada na naganę daną mu przez radę 
stanu. Marszałek Pćlissier wpływa na niego. Rzecz ta 
się zakończy bez usunięcia biskupa z dyecezyi.

Illustracya  paryska jest tak lichą, że założyło się 
towarzystwo mające na celu wydawanie lepszśj Illu- 
stracyi, w rodząju angielskićj. Nowa Illustracya będzie 
nosić ty tu ł: Monde Illustrś.

W  tych dniach będzie przeprowadzona do Luwru staj
nia Cesarstwa, znajdująca się dotąd przy ulicy Montai
gne. Stąjnia luwrska jest nadzwyczaj okazałą.

Czarnogóra.
Gazeta Zagrzebska  podaje z nad granicy czarno- 

górskiój doniesienie, że krążyły tam pogłoski o stra- 
ceniu w więzieniu cetyńskiem znanego Łukasza R a- 
donicza; w szelako w ieść ta wymaga potw ierdzenia.

Gaz. Tryestska  pisze o obecnem położeniu Czar
nogóry : Książę Daniel opuścił ziemię swą w za tar
gach z senatem  i znaczniejszą częścią swoich „pod
danych.* Wiadomo, że z Rosyą się poróżnił, a p rzy 
szłość pokaże, czy gabinetowi petersburgskiem u szło  
naprawdę o pozbawienie go rocznój płacy, lub czy 
to tylko było  środkiem  dla dalszych planów. W  cbec 
Porty, książę dotąd uporczywie wzbraniał się uzna
wać jć j zw ierzchnictw a. Pośredniczą ręka Austryi 
usunęła się od niego, tak znienawidzonego od swoich 
a opuszczonego od obcych, znalazł go  konsul fran
cuski. W ysła ł go w ięc wziąwszy go w opiekę, do 
Paryża. Życzenia względem których w ładyka pragnie 
pomocy francuskiej, są następujące: uznanie nieza
leżności i n iepodległości Czarnogórze, dogodniejsze
go zaokrąglenia swoich posiadłości przez odstąpię

rozkazy jako  w pływ  potężnój woli sw ojój: Yeh, masz 
toczyć z barbarzyńcam i zagranicznym i, którzy cię 
napadli, w ojnę na zabój, niechaj odbiorą przykładną 
karę od ciebie. W szelako Yeh, skoro skarcenie na 

jakie zasługu ją  przypadło  na nich, jeźli więc okażą 
szczery żal za b łędy  sw oje , cesarz w spaniały nasz 
pan zezwala, aby kroki w ojenne powstrzym ać i sto
sunki handlowe uapow ró t z tymi cudzoziemcami za
wiązać tak jak  to  ju ż  by ło  przed ich zbłądzeniem . 
Tyś Yeh zrozum iał to  i da a i 0 tem  zna($ podw ła
dnym twoim urzędnikom . “

Kronika miejscowa i zagraniczna.
K rak ów  15 kwietnia. Dowiadujemy się i i  w San

domierzu, zapadło się w zeszłym tygodniu siedem do
mów tak głęboko w ziemię, że tylko dachy nieco po nad 
nią wystają. Szczęściem ziemia tak wolno usuwać się za
częła, ie  mieszkańcy ostrzeieni chwianiem się i pękaniem 
murów o grożącym wypadku, wszyscy ujżć zdołali z ży
ciem. Zdaje się, ie  pod tą ulicą znajdować się musiały 
lochy.

Kurs papierów publicznych i pieniędzy.
Wiedeń. Kursa telegraficzne s dn. i5  kw ietnia. 

Augsburg 05 — Hamburg 76%  — Londyn złr. lo
9 %  kr. —  Paryż ‘'2 1 % — Agio od złota 7 % .—  Me-
tfeiiki S.procent,, S88/lfl. — dto £. 6-proce»t.—  Poży- 
oski narodom a-proowt. 85. —  Obitgi ibAmuu g#E 
cyjskie 5-prooant 7 9 %  — Metaliki 4%-jfc 7 4 .—  Ma-
tJ ik i 4-pt-,icent. # 5 % . —  Metaliki 9-prooent Losy
1394 roku 844 —  dto * roku !83S 189. —  dtt« 
i  r. 1854 4-proo. 1 0 9 %  —  iikcye Banirow- 1012. —  
Akoym k lei śeS**. $4łnomtiĘ 9258% . — Akcye kredyt* 
ruchomego 2 6 6 1/ l .

ćfasrc  ihruf&WMtfci t 15 kwietnia. Hubie srebrne 
n t ui n. polską żąd. 1 0 0 % , ptaoą 1 0 0 . —  Hankiioty ao- 
stryaokie: za 1 0 0  złr. mk. żąd. tłpoL 414, pł. 4 1 1  — 
Irtuiki kurant: m ISO sit. mk. żądają tarów 98% , płaci 
3 7%  — Cwanoygiory i. 1 0 5 % — pŁ 104% . Impnrynb 
roa. s. słr. 8  kr; 22, pł. słr. 6 kr. 14 mk.— Ułapoleoc d’ery 
S 0-fraak. *ąd. słr. 8 kr. 10, pł. *łr. 8 kr. 4 oik. — 
Dukaty ważne heletd. rad. słr. 4 kr 45 płset, słr, 4 
zr. 40 mk. — Dukaty tustr. żąd. *lr. 4 kr. 48 płacą 
złr. 4 kr. 42 mk —  Listy jastawne polskie s knporami 
bież. żąd. 9 7 %  płac. 97. —  Listy *a*6. gaiic t  kupon, 
żąd. 38% , płacą 6 8 % . — Obligaoye Ir 
żądają 82, płacą. 8 l ‘/4. — Nowa poi
* r. 1854 żąd. 8 4 % , płacą 84.

M u r* hm m cM ki s d. 10 kwietnia.— Dukat holen
derski słr. 4 kr. 48. — Dukat oasars złr. 4 kr. 46. — 
Półimperiał ros. złr. 8 kr. 17. Rubel roa. złr. 1 kr. 86—  
Talar pruski złr. 1 kr. 81. — Polaki kurant i pięoiozło 
tówka ałr. ’. kr. 11, —  Galicyjskie listy zastawne za 100 
złr. bez kuponów złr. 82 kr. 80. — Galicyjskie obli- 
gacye indemniz. bez kup. złr. 78 kr. 15. —  5 %  Po
życzka narodowa bez kuponów złr. 88 kr. 50.

K u r *  %t>ar*xaus*kł * 6go k w ie tn ia . Za póiim

Indem® t  kupon 
poiycska rtr rodow*

doniesień, trudno, aby te wszystkie życzenia zo s ta ły ! a/ ^ r • . .___  ^  , r*‘ P-
urzeczyw istnionem i. Porta oświadcza gotow ość swą p. 42 wartożć kuponu kop, 17°% ™
a gabinet austryacki zezw oliłby na przydzielenie do! p /a
Czarnogóry ról i pastwisk, coby m ogło położyć ko-i 
niec napadom ubogich górali. Ale Porta cb ita je , aby 
książę uznał jój zw ierzchnictw o, do czego okazuje 
się on być skłonnym , aby tym sposobem wyjść z tru

ski,

teeo w K ra tS r?*k,;8ził w Czasie opis obchodu odby- 
o_ .wle Prz** duchowną dyrekeye szkółe? lu-

rzvstwarh ni..w * wir.aomosc o iuwo-
towarav8twa ni°WKC? w Krakowie 1 Poz"“ iu- te 
cyklopedyi w n L  S Si® mo8fy podjąć wydania E 11-  

surowa redażr Je*yku> rotumie s ;ę Encyklnpedyi 
S e  w W i i i ^  Lerminów fachowych?

kościołach wiernych. By{«El W poŚrÓd ko™ n!a 8Ite P° 
nin w kościele i . .  y m wczorajszego dnia na kaza-

“ ą - s

1  S S L S ?  s w W s l
r J  t Z Z z S  Chrystus°wi. Nauka j ^ ą  z tćj 

y „1 ata świat nil byla bez aktualności. Nie-
1Ud’ J  to T i t  nr*  y P^ekłada często to co jest mczem, nad to> jM  p awem Praca ,lcsciw5s je8t trudn8,

zvcie użyteczne czeka nieraz szyderstwo ka-
*®niu kaznodzuya wspomniał tak ie  o domaganiu się od
Chrystusa przez Heroda zrobienia cudu, Chrystus nie
zrobił cudu, ale zaszczepiając w narodach nowe prawo
moralne, dokonał cudu prawdziwie boskiego.

, — -----  . Wczoraj, w drugi dzień tak zwanego Lonaehamp,
Pwesilenie ministeryalne 1 to co omem powiedział Dag- mieliśmy czas prześliczny. Cały Paryż wysypał się na

dnego położeuia sw ego. W iadomo mu wszakże, że 
powrót do domu będzie mu nader trudnym , gdyż 
znaczna część senatu i rodzin zamożniejszych sp rze
ciwia się uznaniu w ładztw a Turcyi. Z resztą niezgo
da między rodzinami w C zarnogórze je st tak zna
czna, że może trzeba będzie zagranicznćj pomocy, 
aby ujatw ić Danielowi pow rót do domu.

A  z y a.
Niezm iernie trudno ręczyć za praw dziw ość wia

domości otrzym y wanych o Chinsch, zwłaszcza ż e g łó  
wnami w dzisiejszych czasach źródłam i są dzienni
ki angielskie czerpiące znów ze źródeł w koloniach 
angielskich. W iadomo w szelako pod jakim wpływem 
azyatyckie dziennikarstw o angielskie zostaje. Nie 
wol io tam nic um ieszczać, coby nieprzeszlo  przez 
cenzurę rządu kompanii a naw et przez cenzurę gu - 
bernatorską. W szystkie bowiem swobody jakich u - 
żyw ają Anglicy w kraju  w łasnym , poczytane były 
przez nich za szrod liw e dla ludów nie należących 
do trzech połączonych królestw . Dziwne z tego po
wodu zachodzi przeciw ieństw o między raportami an 
g ie lsk im i i francuskiem i z Chin, jak to już w yka
zało się niedaw no tem u, kiedy wyszła domniemana 
odezwa chińska wypowiadająca wojnę Anglii albo 
mniemany proces piekarza chińskiego Alum; o k tó 
rego straceniu  doniesiono, a który jak  się potem po
kazało, żyje i w cale nie był skazany. Któż tu  doj_ 
dzie w E uropie co prawdą w Chinach a co zm yśle
niem, skoro  organa angielsko-indyjskie z jednói stro - 
ny a z drugiej strony półurzędow e dzienniki fran
cuskie jak  np. Moniteur de la flotte, donuszczaia 
takich błędów . Ten ostatni dziennik podaje teraz 
rozporządzenie naczelnika gabinetu cesarskiego w Chi
nach do namiestnika Kantonu Y eh , k tóre doszło do 
M .k.o  1 0 * ,  M W  i » - W » u u « r Ł ^ S S L S  
z urzędu na język portugalski, a B tego dopiero na 
angielski 1 francuski. D okum ent ten  jeźli go tak na
zwać się godzi, » P rzełożony gabinetu ce sa r-

M a T r i S S "  K! m n n  za najwyższym ro z -  
... d Ważne donieść nowiny. O dczy-
t L L ó “r agaą zdania sprawy o napadzie

angielsk ich ; cały  gabinet cesarski

Przegląd polityczny.
Depesze telegraficzne.

P a r y ż  14 kwietnia. Monitor donosi o ratyfikacyi 
traktatu tyczącego się odkup ią c ła  na Sundzie. La 
Patrie m ów i, że rząd zajmuje się projektem  opo
datkowania powozów w Paryżu.

K o p e n h a g a  13 8W1®t"'a- W  tój w łaśn ie  chw ili o  
godz. 4tej po południu król ozn rjm ił panu Scheele 
iż przyjmuje jeg o  dym isyę, jako  ministra SDraw za
granicznych i spraw  holsztyńskich . p

T u r y n  12 kwietnia. C esarzow a wdowa rosyjska  
popłynęła dziś na parow cu w ojennym  „O ław “ z V il-

" i Ż Z T  tój

Pr,z ^  TJ  . z powodu zgrozą, postanowiliśmy 
w ięc, mimo zm artw ienia na jakie serce  cesarza 
jest w ystaw ione, dać mu o tem wiedzieć. Po je d y - 
nastu przedstaw ieniach różnemi czasy mu czynio
nych, rac zy ł cesarz wysłuchać szozegółow ego zda- 
uia spraw y w tym względzie i wydać następujące

leir^ficTn»Wied4 Qń *ka .pod8-j0 * P arYża wiadomość te -
rzedowni« X 0 ’ iż p08et turecki zawiadom ił u - 
zędowm e rząd  francusk i, iż w dniu 15 b. m. re -

flfci^kWD tureckich wyjdzie z K sięstw  Naddunaj- 
«icn. r .  T urgot poseł francuski w Madryc e doniósł, 

spó r hiszpańsko -  meksykański załatwionym ma 
być polubownie. Rząd francuski ofiarował swoje po
średnictw o w sporze o gran ice między Turcyą a 
Persyą.

Podana przez nas wozoraj wiadomość z Hamburg. 
Nachrichten  i i  ca ły  gabinet duński u s t ą p i ł ,  zostaje 
w sprzeczności z powyższą depeszą z Kopenhagi, 
i i  tylko p. S ihee le  w ziął dymisyę. Gdyby to  osta
tnie było  jedynie prawdziwórn, m ciaaby słuszn ie 
m niem ać, iż spraw a holsz tyńska  w płynęła g ł ó w n i e  
na zmianę ministeryum  d u ń sk ieg o ;  w szelako jed en  
z korespondentów  Gazety K rzyiow fj m niem a, i e  
p. Scheele ustąp ił j e d y n i e  dla tego, aby po u stą
pieniu rów nież całego gabinetu, złożyć now y g a
binet więcój po swojój jn p b .

Przednia straż angteJjktój floty czarnom orskiói
p rzy b y ła  3go b. *■ d« Malt.y- . .  J

P rog ram  m inisteryum angielskiego w obec noweno 
parlam entu  ułożony '" 'a ł być w  sobotę. Observer 
twierdzi, że rząd w yłoży  politykę sw oją w ew neD znl
przy otwarciu parlamentu, który ma $ ^ b r a ć  7 ,2

« S ć T  ty lk°  sPr8w^unL L trd  
J °Noify prezydent S ta n ó i S M ie reformy- 
nan wciąż jest chory. W alker “OŁ'zonyc** P- B ucha- 
cą Kansas. e r  m ianowany je s t rząd-



4 CZAS a! Czwartku i 6 Kwietnia 1857.

P rzy jech a li o d  14  do 15 kwietnia.
HOTEL P 0 LLERA. Fihauser Konrad wł. dóbr z Tarnowa. 

Hr. Szembek Adam w ł. dóbr z Rosyi. Hosch Ferdynand w ł. 
dóbr z córką z  Grybowa. Meciszewski Anastazy inżynier ze 
Lwowa. Muczkowski Tadeusz obywatel z Szalowy. Blau Jó 
zef kupiec z Białej. Ja ly  Emanuel z Sącza.

W y je c h a li : Bar. Hagen Klementyna w ł. dóbr do Lwowa. 
Kotarski S tan isław  wł. dóbr do Brzyska. Obermajer Klara, 
W arlik  Ludwika do Pragi. W okórka Antoni do Berna. P ie
niążek S tanisław  do Tarnowa. Dobrzański Józef do Polski. 
Hofmann Antoni do Wrocławia.

HOTEL DREZDEŃSKI. Karol Czermin fcomissant handlowy 
z Opawy. Feliks Harski kupiec z Wieliczki.

HOTEL SASKI Józef Kanioski dziedzic dóbr z Królestwa 
Polskiego. Antoni Rogawski dziedzic dóbr z Polski. Michał 
Mazurkiewicz obywatel z Granicy.

KOLEJ ZELAZNA 
codziennie.

Pociągi oiohowe odchodzą z Krakowa -.
Do Dębicy . o godzinie 12tej min. 

o godzinie 9tej min.
f5  po południu. 
5 wieczorem.

Do W ieliozki. {

Db W iednią

o godzinie 6tćj min. 30 z: rana.
o godzinie 9tej min. 30 wieczorem.

{ o godzinie 6tej min. 10 a runa.
o godzinie 3ój min. 23 po południu.

»(292)

° l  W arszaw y { ° ‘ odii,‘io

E Dębicy

Z W ieliozki 

E W iednia .

Z W rocław ia 
i Wrarszaw y

Przychodzą do Krakowa-.
I o godzinie 5tćj min. 20 z rana.
\  o godzinie 2ój min. 35 po południu.
/  0 godzinie lOtdj min. 46 z rana.

0 godzinie 6tej min. 46 wieczorem.
0 godzinie l i te j  min. 25 przed południem. 
0 godzinie 8ej min. 15 wieczorem.

Doniesienie
dla

(2 -3 )

o godzinie 2ćj min. 55 pó południu.

Pociągi osobowe z Dembicy do Krakowa
{ o godzinie l ltó j  min. 15 przed połu< 

o godzinie 2ćj po północy.

Z Krakowa do Dembicy:
orzychodza. i 0 godzinie 3ój min. 37 po południu. 

“*r • j 0 g0j^ ja-je I 2 tój mm. 25 w nocy.

s s

u r z ę d o w e : .

9ł. 431 a S t c i t a t i o n § 55 l n f u n b i g u n g  (370-2-3)
jut 33orpad)tung ber Ottftgton&Sonbdgfiter Uszów, Trzciana unb Gołkowice, ttnb ber SSogtei Porąbka. 

Bie im Bachniaer i?rctfe (iegenben Słeligion̂fonbśguter Uszów, Trzciana unb Gołkowice bmw bie SSogtei Porąbka roetben auf bie neunjaf)rige Bauer oem 24. 3uni 1857 bid baf)in 1866 jur' neuerlicfjen 
9Serpad)tung audgeboten.

Bie Sicitatioit roirb bei ber f. f. ginan5 = S3ejirfd;Birection in Bochnia unb jwar: auf Uszów unb P o r ą b k a  am 5. 9flai 1857,
unb auf Trzciana unb Gołkowice am 6. 9Rai 1857 abgêalten werben.

Ber Tfudrufdpretd - oon bem 10% labium ju eriegen finb — betragt:fur Uszów...................... 2720 fl.
„  P o r ą b k a .............................................. 356  ft.
„  T r z c i a n a ....................................  1500  ff.

unb „ G a łk o w ic e ................................... 908 fl.
3ur Uszówer ©ut6nad)tung gêoren bie fPropination tm ganjem Umfange

Ul.„ V . .... W f - ClYl . . .1 r. 7 f T T  HfTO\X7 Kinnm ,1 1 * 7̂   !   ....W 1 \  l ,
bed ©uted m it Sinfd)fufj oon 

unb D o ły  m it 488 Sjod) 585  D °  3(cfer 37  
Ó8I D 0 #utn>eiben, bann 25 3ocf) 1189 D 0 
223 C P  Jputmeibe fogenannten SSBirtl)dbaud=

Porąbka, bann bie SJłaietpbfe in  Uszew, Biesiadki, Zoniowa 
3od) 1044 [ P  SBiefełt, 1 Sod) 1 0 5 ^  [ P  ©arten unb 22 3?°$
Kcfer, 3 3od) 1104 D 0 SSiefen, 694  D 0 ©arten unb 4 3©d) 
grunben.

3 u r SSogtei P o rą b k a  gei)oren 89 Sod) 792  D °  2fcfer,
3 „  1525 „  SBiefen,

—  „  328  „  © drten,
unb 20 „  1049 „  Jputmeiben rooóon jebod) ein £f)eil fłrittig iff.
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i)cr łBinteranbau wurbe bei 
Uszów, Porąbka unb Trzciana nad) 
bft fd)on erfolgfcn ScfteKung, bei 
Gołkowice btngegeń unb bbr<Śont« 
meranbauuberbauptin fener Btffer 
bfer angefê ł, toie folifen ber auó= 

freienben 'Padjter juritdjuiaffen fał. 
Bie Sicitationdbebingniffe fbnnen bei ber Sinanj=S8ejirfd-Birectton in Bochnia eingefefjMt, unb merben oor 

ber Sicitation oeriefen werben.
B ie  w efentlid)fien  finb :
Żiie SB erpadjtung erfo lg t in  ^ a u f d )  un b  ffiegen.
B ie  ^ acp tg eb au b e  i)at ber ^)dcł)ter a u f  eigene .Rofłen ju  eri>alten u n b  in  0 t a n b  ju  fe^ en , w ie aud ) n a ih  
h n tfidn ben  neu  fjerjufłeUen.
® ie ju ieifłenbe C a u tio n  b e tra g t ,  w enn  fte ijppotfjefarifd) fic^ergefłellt w irb ,  7 5 % , fo n jł aber 5 0 %  bed 
^ ić ty t j^ e n  ^)acf)tfd)iUingd.

^ a d j t f^ iU in g  iff o ierte ljg firig  o o rau d  u n b  sw a r 6 5B od)en bor S e g in n  bed B u a r t a id  ju  en trid )ten  —  
w  T>ad)tfd)iUingdnad)iaf w irb  n id )t gewa'f)rt —-
© e m e in b e ( 7 (e ra r ia ifd )u lb n e r ,  b e fa n n te  3 a b iu n g d u n fa 'f ) ig e , u n m it te lb a r e  © r e n jn n d ) b a r n ,  9 )? in b e r ja f) r ig e , ^ u =  
C;1 c n '  “ beri)aup t 2lTUe, we!d)e g e fe |( id )  fe in e  g il tig e n  S S ertrag e  fcffiicfcen f b n n e n ,  b a n n  ^ e n e ,  w e(d)e w egen  
CineS * m<łm  c' ncg  ^Bergefjend a u d  © e w tn n fu c f jt  in  U n te r fu d )u n g  f ła n b e n  u n b  o e ru r tf ie ii t  ober
" fuce l ,u . f̂tffflei on  SSew eifen lodgefprod>en w u r b e n ,  ftnb  o o n  ber ^ )a d ) fu n g  au tfgefd jlo ffen .
Tluger en munMidjen Tlnboten werben bid jum Tfbfd̂iuffe ber mfinbiidjen SSerjteigerung aud) fd)rift(id)e angenommen. fcfriftlidje Tlnbote — Bfferte — mflffen mit bem SSabium belegt, mit einer 15 fr.t̂empe mat e »etfei)Cn, Oom £î crfntfn gCf4rteben unb unterfertigt, falld aber ber Bfferent fd)reibendun= 
funbtgi ■/ ott sttjci Bewgen, wooon einer ben 9łamen bed Dfferenteh aid 9łamendfertiger unb 3euge juunterfd)tet o , ;8‘Kyigt, oerfiegeit unb oon Tfufen mit ber entfpred)enben 2fuffd)rift oerfefjen fein, fer= 
ner neblt xtrc(,i(rinQ bed 9łamend, Cłjarafterd unb SBof)norfed bed Bfferenten ben angetragenen
jdbtitd)en rnn enthere ff'tn unb SSŵftoben unb in einer einjigen 3af)i audgebrudt — unb bie aud=brucfiidje Lrria 9 o en, bag ber Q̂ewnt bl-e 8jc(tatioitdbebingungen genau !enne unbunbê igt unterjtefje. ftef) benfelben

S^ats 1857. SSon ber J. ?. g in an s= S an b e d  = B ire c tio n .t a f a u

we Lwowie
wyszedłszy ze spółki z  panem L. KUlWM® B®1 ’„ittcil 
na w łasna reke taki sam handel we Lwowie f r t7  ~
dynanda w domu Hudctza pod L. 19 ra. i poleca y
względom Szanownej Publiczności swój n o w o - n r z ą d z  y  J 
najobficiej zaopatrzony sk ład  wszelkich m ateryałów  * P 
borów do pisania, rysunku i malowania, w s z e lk i e g o  f 0 Ju 
ry c iu  z zagranicy sprowadzonych, jakotóż wielki w ybór z ° “ 
eonych i gotowych ram , portefelów skórzanych do oprow^y 
portretów fotogiafloznych, pachnideł, zabawek dla dzieci i r ó 
żnych^ przedmiotów galanteryjnych — po oenaoh sta ły ch  1 
najumiarkowanszych. Handel ten przyjmuje także wszelkie 
zamówienia na bile'y wizytowe, jakotóż odciskanie cyfer na 
papierach listowych w najnowszym guście, zapewniając p rzy - 
tóm Szanownej Publiczności jak najprędsza i najstaranniejszą 
a s łu g j. (3 4 5 -1 -3 )

Panów PT. Gospodarzy
W  skutek najszlachetniój udzielonej mi pomocy czynnój 

j przez J. W . Hrabiego W łodzim ierza Dzieduszyckiego, otwie
ram  z dniem Igo  kwietnia 1857 w Jego dobrach

(obwód Przemyśl, powiat i poczta Jaro sław ) na własną, rękę

WYROBNIC MACHIN
i narzędzi rolniczych.

Usilnem i wył^cznem staraniem mojem bedzie, wyrabiać 
wszystko podług wzorów uznanych gdziebadźkolwiek za naj
lepsze i najpraktyczniejsze, odnośnie wszakże do potrzeb i 
stosunków krajowych.

W yrabiać będę m łocarnie dolne i piętrowe — sta łe  fstabil) 
i przewoźne (tiansportahle) — różnych rozmiarów i po ró
żnej cenie sieczkarnie reczne i konne, siewniki szeroko- 
rzutne ędo każdego zboża) — wialnie i m łynki do czyszcze
nia zboża — eylindry do sortowania — pługów różne ro
dzaje, podskibowcc, extyrpatory (wedle pierwotworów angiel
sk ich) — oborywacze i plewhiki (do roślin okopowych) na
rządy do grabienia i przewracania siana — ogółem wszystko 
co wchodzi w gał^ź mechaniki go?podarczćj i rolniczćj.

Zarówno z wszelką gotowością podejmować będę wszelkie 
naprawy i przeistoczenia machin jaż  istniejących (bez względu 

czyjej pochodzą wyrobni).
W ychodząc z zasady, źe nie większy odsetek na pojedyn

czym egzemplarza — ale mniejszy, powtarzający się ezę- 
ściej, — stanowi korzyść rzeczyw isty w przedsiębiorstwach 
przem ysłowych — ceny wyrobów moich zastosuję*do tego — 
i dajyo m aterya ł doborowy i wykonanie najdokładniejsze, 
ubiegać się będę o możność oznaczenia cen najprzystępniej
szych; pokładajyo nadzieję powodzenia jedynie \v eumiennćj 
pracy, słusznem  ocenieniem tejże — i gotowości wspierania 
przedsiębiorstw krajow ych przed zagranicznemi przez Szano
wnych P. T. konsumentów. — Zarzecze 15go maja 1857.

Leszek S z n a u fe r t  fabrykant machin.
(A dres: w Zarzecza poczta JaroBław .)

FRAIZ PACZOŁTS
następca, z W rocław ia

fabrykant Parasoli 
i Parasolek

odwiedza po raz pierwszy jarm ark  w Krakowie. — Z osta- 
jąo w związku z Paryżem , jestem  zaopatrzony najnowszemi 
1 oąjgustowniejszemi mego fachu dotyozącemi się artykułam i, 
gdzie polecam się Szanownój Publiczności, a co do taniości 
i rzetelności zaręczam. •

Lokal sprzedaży będzie w  R ynku 
w  Hotelu Drezdeńskim pod Nr. 5.

FRANI PACZOŁTS
fRadjfbh}?? aits B reslau

9 ie p = u .@ « n fd )ittfc
f t r t h f i f r t i i t

besucht zum ersten Mai die bevorstehende Messe in Krakau.
Durch meine directe Verbindung mit Paris, bin ich mit dem 

neuesten und geschmackvollsten der in mein Fach schlagen- 
den Artikel stets sortirt, and versichere bei strengster Reelitat 
die billigsten Preise.

Verkaufslokal; Hotel de Dresde, Zim
mer Nr. 5. (3 5 5 -2 -3 )

Z w raca się szczególną uw agę 
Panów  Ekonomów n a  następujące 

doniesienie:
Na żądanie wiolo Gospodarzy i Posiadaczy bydła doświad

czałem  i używałem przez dłuższy czas na rozmaitych do
mowych zwierzętach i w rozmaitych słabościach

proszek pożywny 
leczący dla bydła,

w aptece obwodowej w Korneuburgu
w Niższej Austryi sporządzony, i mogę na żądanie śm iało 
powiedzieć, iż takowy 

Tl g n n i  iako środek zaradczy i leczący przeciw słabo- 
U n u m  ściorn gruzo łków , o .ypce, tylozakow i, g astry - 

cznćj febrze, przeciw inOuenoyi, rozmaitym kolkom i ścinania 
się k rw i;

»o Bydła rogatego E"
wicy, zatwardzeniu, również przee:w zsinianiu m leka; niemniej

n l j m j a p  przeciw wszelkim słabościom krwi jako po
l l  W IC I; iy teczny  się okazał.

W rocław  dnia 14 marca 1857.
Dr. Gruli,

król. rządowy depart, główny lekarz dla bydła. 
Z  a zgodność dosłowną z oryginałem  świadczy 

W r o c ł a w  16 m arca 1857.
Z urzędu głównego rządowego powiatu 

y l .  H eim am i, przeł. powiatu. 
D o sta ć  g o  m ożna

Dr. Szymon Samelson
zamianowany adwokatem W  Krakowie, ma zaszczyt

zawiadomić strony interesowane, że
Bióro znajduje się przy ulicy Szew
skiej w domu pod L. 347 na drugiem 
piętrze. (3 4 2 -3 )

Fortepiana wiedeńskie
nowe, niemniej ograne

są do sprzedania i wynajęcia po najamiarkowańszyoh oenaoh 
w składzie fortepianów przy ulicy Grodzkiój w domu pod 
L. 97 w Krakowie. (3 0 3 -4 -6 )

Gospodyni zdatna
(319) potrzebna je s t do prowadzenia (4 -5 )

szynku i garknchnl
w doinu zajezdnym — mówiąca po niemiecku, bezdzietna I 
niebardzo m łoda — (lub ten szynk i garkuchnia z Inwen
t a r z e m  każdego czasu do w ydzierżaw ienia)_

=  K leparz Nr. 4  na  dole.
W  tymże domu jes t

Sala duża z pokojami
na czas jarmarku do najęcia.

w KRAKOWIE u Kirchmayera 
i Syna.

w STA N ISŁ AW OW IE u J.T o- 
manka.
TARNOW IE u Franciszka 
Jahna.

w PRZEMYŚLU uGaidetschki 
i Syna tudzież MaChalskiego. 

we LW O W IE u F. Tomanka.
 u Iskierskiego.
 u Bierzeckiego i
 u W ebera.

oraz we w szystkich prawie znaczniejszych miastach Galicyi. 
(3 0 1 -4 -6 )

Proszek do ostrzenia brzytew*
Niżej podpisany oznajmia, iż otrzym ał nowy zapas Proszku 

do ostrzenia brzytew. Proszek ten nowo przez Pierzehalskiego 
wynaleziony przewyższa dotąd w szystkie tego rodzaju wyna
lazki, tak  dalece, iż w tym względzie niema więcej sobie do 
życzenia, ma tę w łasność bowiem, iż posypawszy maleńką 
tylko ilość tego proszku po rzemieniu i brzytwę po nim kilka 
razy  przeciągnąwszy, brzytw a odrazu staje sie° ostra i zbiera 
w łos p ran ie  bez czucia.

Proszku tego dostać można po cenie | 5  I t r .  m. k. za 
sztukę jednę, w Białej u pp. K. Laszkiewicza i K. Haempla, 
w Bochni p Niedzielskiego, w Brzczanach Em. M oerl; w Bro
dach J. Sali, w Buczaczu J. Czerkawskiego, w Cieszynie Ed. 
Skriby, w Czermowcach Braci Czuczaw<sw i Th. Z acharya- 
siewicza, w Dzikowie N. % 0 -r|skiego, w Jarosław iu  Braci 
JuszkiewiczóW, w . ,0 , ” el. *• * !‘charyas'ew icza, we Lwo
wie C. F. Mildcgo i Jul. Reis, w Opawie K. B rosiga, w Prze
m yśla Edw. Machalskiego, w Rozwadowie K. Mareckiego, 
w Sanoku J. Jak litscha, "  Stanisławowie J. Muchitsolia, 
w Tarnopolu K. L aiinka, w Tarnowie J. Jah n a , W Turce A. 
Czyrniańskiego, w Wadowicach Ig. Brosig, w W ieliczce J. 
K otiersa, w Zaleszczykach J  Kodrębskicgo, w Złoczowie 
A. Gottwalda, w W arszawie L SpieLa.

(3 6 8 -1 -6 )  *■ H e r r m a n n  w Krakowie.

Sprzedaż Owiec.
W © . . *

na t oś(?*8i D łaS 'e należącej do Zarszyna, obwodzie Sanockim, i
tamecznćj"  ™*?śzy Sanokiem i Rymanowem, będzie z owczarni J

PP. Właściciele dóbr i Dzierżawcy
potrzebujący na zasiew

liontezyny białej lub
czerw onej

u a  - ■ . .   , raczą łaskaw ie zgłosić się d0 podpisanego, posiadającego za-
  uo trzyży w czerwcu 1857 -  owiec sto sztuk f pa8y  takowćj w różnych gatunkach, których przesyłkę ró -
niezmienna eoo łfohowka w rłz  1 triem a •’•‘fanami za  ceno : w nież r.a żądanie w każdym kieruuku przyjmuje.

^ n .  J mir A n sk n a la    W  s łn n  m t Al fO I ł ł- f l  I Mm m  m-r ■ ■

zdatnych' do°

w r. 
po 145

■■ 1856' in r,* !'- ra^- do zbyoia. — W ełna  z tćj owczarni 
145 z łr  mk" .  * by ł»  panu Józefowi F ast w Tarnowie 145 zff. mk. centnar. (3 8 3 -1 -3 )

(2 6 7 -6 )

Zur schnellen ganzlichen R&Umnn_ ss .n t/ .n in r-
W aaren-Lagers, w ird G efertirter tn r. , i  n-1
kale Stradom Nr. 5/6 v is -4-v i.  aor p 0>“e“  _  ® “ d ie s e s  
Monats an, eine óffentlichę Versteigerung akhalten, und ladet ein 14 
geehrtes Publicum za D l U l g ^ l l  E i n k l l u f e n  ein.

(3 8 8 -1 -3 )

Stan oiep.

Antoni Kiobukowthi Redaktor odpowiedzialny.
S a lo m o n  M e ts e ls . »

~ W  ^ a k a n d ”' Ćzaeii."

W ys. bar.
w lin. par

podług
Kesumira

322

) / .  E . A c h im a m i  w  T a r n o w ie .

Wapno stare gaszone
do sprzedania.

i Biorąc na w łasny nżytek wodę anathe- 
rłliową do ust prakt. dentysty p. J . G. PO PPA, w mie
ście, Goldscbmiedgasse Nr. 604, przekonałem się o jej wy
bornej skuteczności na dziąsła  i zęby w ogóle, dla tego czuję 
się być spowodowanym, aby się przysłużyć cierpiącćj ludz
kości wodę tę zalecić każdemu lak  najlenićj.

W iedeń 14 maja 1856.
72213-5-6') L a n d g r a f  F i l r s t e n b e r g  w. r.
K J  c. k. jen e ra ł jnzdy itd

Tejże wody dostać można w Krakowie a p. Tom. 
Góreckiego i a p. J. Jahna.

Podpisany przyjechawszy w interesie fa
milijnym z W arszawy do Krakowa, ma 
honor Szanownój Publiczności zarekomen

dować się do strojenia fortepianów dokładnego, oraz w yre
gulowania wewnątrz klaw iatury i czego potrzeba. Mieszkanie 
jego je s t w domu dzierżawy na W ielopola za klasztorem 0 0 . 
Kapucynów pod Nr. 122. (3 0 9 -3 ) P a d e c h o w i c z .

Zarząd źródłami mineralnemi

w SZCZAW NICY
rozpocząwszy napełnianie i przesyłanie wód szczawnickich, 
uprasza o wczesne zamówienia, gdyż niemogąo wykraczać 
z porządku zaprowadzonego, ekspedyoyą tych wód uskute
czniać'będzie tylko w edług tej kolei, w jakiej zamówienia 
odbierał. (3 4 7 -2 -3 )

Podpisany uprasza YVP. Józefa S to jałow - 
skiego, adwokata krajowego w Tarnowie 
o j a k  n a js p i^ n ie j^ a  ł a 8kaw„ odpoWiedi 

na listy z listopada 18o6 i stycznia r. fi. ?
(3 8 4 -1 -2 ) K s - Piotr JHęchiski z Sanookiego.

Zmiana pomieszkania.
J . S. UJHELY dentysta w k r a k o w i b
ma zaszczyt niniejszem uwiadomić, że mieszkanie swe prze
niósł w ulicę Wislną pod Nr. 309, w domu,

Kassa krajowa znajduje. (3 4 3 -3 )

D o numeru dzisiejszego dołącza się Dodatek.

SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE.

W ilgotn.
powiotrza
względna

56
81
73
58
81
78

Kierunek
1 Gatężeale w iatra

I a .  zachodoi mocny.
p ł .  w sch o d n i słaby

w pł  w s c h o d n i  słaby  
z .p ł .  z a c h o d n i  słaby 
pn. z a o h o d n i  słaby 
południowy średni

S I B I a

pogoda z chmarami 
pogoda 

chmurno

Cjawiskn
napowietrza*

deszcz

Umiana ciepła 
w ciągi dala

od

+ 6*1

do

-ł-10*»
pogoda z chmurami 

pogoda 
pogoda z  chmurami 

m u *

+ 6 "Q +12*0

Czapliński Antoni r i f d i M  d r u k a m i .



Dodatek do SL 80 Diieaaift* „tM8“ d. !§ Kwietnia 1857.

(386)

• I n o e r a t  y.

tamta \s& w a d zk i
uti zymujący

(1 -3 )

U2* 1&
w Rynku głównym przy ulicy Szewskiej

powróciwszy z Paryża gdzie zakupił najświeższe towary, a mianowicie materye je
dwabne, wełniane i bawełniane na suknie damskie, Muśliny, Batysty i Perkale, 
zwane Toile de R ouen, Bareże, Fulary, Szale, Chustki itd. itd. tudzież gotowe
 ! ___  .•    ._«___«ni1ari67 .P  . P łntllJ l. 'Rl d !  1ITV* O P  + AlAITTn i

European and American Steam Shipping Company.
(Pod dyrekcya Panów  C ro sk e y  i S p ó łk a  w L o n d y n ie  i S o u th a m p to n ).

Podpisana Jeneralna Ajencya podaje niniejszćm do wiadomości, ii

tegoż Towarzystwa
cztery wielkie okazałe parowce
twa regularnie, co pół miesiąca, związek m iędzy

BREHEK i SEW-YORh
łącznie i Southampton

* *• 
mej Publiczności na czas

spódniczki, tu jeszcze nie znane, w użyciu najlepsze, Płótna, Bieliznę stołową i 
wiele innych artykułów inęzkich, które niniejszem poleca Szanow  
Jarmarku krakowskiego. 

NB. WODA KOLONSKA na wystawie londyńskiej 1851  r. za najlepszy uzna~ 
na i medalem złotym uwieńczona maj^c w )ż s  ość nad W od^ Kolonsk^. pod dawn^. 
nazw^ „Jean Maria Farina“ jest t kże do nabycia w powyższym  Handlu bławatnym.

utrzymują i tę linię z Bremen na dniu 2.» kwietnia otworzą.
Te okazale parowce łączą  z nadzwyczajny szybkością najwyższe ftezpieezenstwo, i w ich kajutach i między- 

pokładach znajdy podróżujący wszelką nieprzewyższoną wygódę.
W y sz czeg ó ln ia jący m  sic angielskim oficerom i m a sz y n is to m  p o ru c z o n y  jest ster okrętów, zaś staraniem  około wiktu i 

usługi za jęc i są na sposób niemiecki Mlemcy służbę pełniący.
Przyjm ow anie podróżnych i pakunków  poruezone je s t  zap rzysięg łem u ' faktorow i okrętowemu

Fr. W . Bódeker jun., następcy H. Aug. Heineken
który, równie jak my sam i, w szelką potrzebną wiadomość udz;ela.

Bremen, w marcu 1857. Jeneralna A jen cya
European and American Steam Shipping Company 

C. A. Heineken i Spółka Louis Deluis i Spółka.

bławatów francuskich Regularna żegluga parowa
między

M M 'm i

F

z BERLINA
W u

w zamiarze zwiedzenia jarmarku nadchodzącego krakowskiego, mam zaszczyt donieść niniejszem o 
przybyciu inojem do Krakowa ze składem znacznym towarów blawatnych a m ianowicie:

materyj jedwabnych fantazyjnych, Szali francuskich,
Chustek krepowych,

salop i mantyl dla Dam i dzieci,
oraz wiele innych nowości letnich w najnowszym guście zapewniając za razem , iż pod wzglę
dem cen umiarkowanych jako i gustownego wyboru staraniem będzie usilnein podpisanego aby 
wszelkim życzeniom zadość uczynić.

Skład mój znajdować się będzie w Rynku głównym w domu W. Chwa- 
libogowskiej pod Ł. 21 naprzeciw odwachu.  ̂    (ssa-i-s)

Następujące nowe, okazałe, szczegó nie wygodnie urządzone, kolosalne olireta parowe, 
rzystw a 'European and American Steam Shipping Company11 mają regularny związek

,oe do Towa-

mieodzy Bremen i lew-Yorkiem
łącznie

2 3 6 4
2315
2667

w Mraltowie
nowróciwszy z Paryża, i wprowadziwszy stosunki handlowe na przyszłość z Paryżem ma honor za 'ek o - 
“ m eldować Szanownej Publiczności

wybory rozlicznych towarów Damskich
o r a z  Obicia na meble, firanki do okien itd.*itd.

W iększa partya tych towarów nadejdzie na Ja  m ark krakow ski, i staraniem będzie aby towar trafun- 
kowo w miejscu rozsprzedany, nowemi niezwłocznemi transporty wynagrodzić.

Poleca sk ład  znanyoh prawdziwych droższych

Płócien konopnych, stołowej bielizny, chu
stek płóciennych i batystowych,

nawzajem Płócien czysto-ln ianych. lekkiej szt* cznćj fabrykaty po CGU&cil naćler n isk ie  
(380) W o d ę  k o lo ń s k ą  przewyższającą w dobroci wszelkie podotąd znane. (1-3)

i l e  z  S o u t h a m p t o n , utrzymywać i  p u n k t u a l n i e  c o  1 #  t l n i  ztąd odpływać będą:
Parowiec Queen of the South, . . . .  kapitan Beal, ‘̂ 21  beczek

„ I n d ia n a ......................................  ,, Baker,
„ A r g o ........................................... r> Benson
„ J a so n ...........................................  » Britton

Odjazd z B rem erhaven:
Queen o f  t h e  S o u t h  w niedzielę 25 kwietnia.
Indiana ......................... .....  „ 9 maja.
A r g o ............................. * .i 23 ,
Jason . . . . . . . .  „ , 6 czerwca.

i  t a k  d a l e j  r e g u l a r n i e  co  1 4  d n i .
Pakunki i podróżni muszą się najdalćj t r z y  dni przed odpłynięciem każdego okrętu tu na miejscu znajdować.

Taksa dla podróżnych
łączn ie  całkiem z wiktem

P i e r w s z a  K a j u t a :  f ”7 żs*y saIon talarów w złociel dzieei niżój lat 10 płacą połowę.(nizszy „ ruu „ „ j
Druga kajuta: z pokoikami na 8 osób, lecz z wiktem pokładowym

od osoby 65 talarów w zlocie.
M ię d z y  p o k ł a d : z pokojami na 24 osób, od osoby 55 „ „

Dzieci niżćj lat lOciu na obydwóch ostatnich miejscach mnićj o 10 „ „
Za dzieci przy piersi niżój ro k u .................................................... 3 „ „

Taksa Pakunków:
Ośmnaście dolarów od paki zajmującej 40 kubicznych stóp z naddatkiem 6%  włącznie za przywóz z Bremen do B re- 

I merhaven.
i Klejnoty, z ło to , srebro i inne kosztowności o '/,%  więcćj.

Małe pakiety przyjm ują się za miernćm wynagrodzeniem. .
W szelkie zameldowania dó podróży muszą być o ile można wcześnie u mnie lub u moich pośredników uskutecznione, 

gdzie wa’unki podróży bezpłatnie się udzielają. Pakunki zaś muszą być do moich rą o awane.
Oprócz powyższych parowców odpływają regularnie co 14 dni, na dniu lym i • ym U z d e g o  m i e s i ą c a  szcze

gólniej piękne, szybko p łynące, trzvm a.ztow e o k r ę t u  ż a g l o w e  pierwszego rzę u o ew -Y orku, Baltimore i innych 
i zamorskich portów, którcuii tak podróżnych jak  i pakunki za n a j n i i e r n i e j s z a  cenę pizewozu i taryfę  pakunków ekspedyuje. 

Każdą bliższą wiadomość udziela najchętniej w w r  n ,, .
Bremen w roku 1857. M* f  • r r  • j  I I I I

j następca II. Aug. H eineken
j (3 2 7 -3 )  Fak to r okrętowy.

(389) (1-3)

Eaux minerales ct Rains de gaz de Nauliciin
. pres F I U I X F O K T  s T M .

Traiet de F ra n cfo r t en 55 minutes par le chemin de fer Mein-Weser; de H om b ou rg , en 1% heure 
J par omnibus.

G ra n d  S n ru d l, jaillissant de 56 a 60 pieds de hauteur; P e t i t  S p ru d e l, de 20 pieds.
C h a lc u r  n s t u r e l l e :  d c  3 6  a  .40° R ć a i in m r  o i m i , . . , .  ,i„u  h . i n . i  

L es sep t sou rces de N auhelm . admi
rabies p a r" leur diversite et leur vertu t h ć ^  
peutique, ont prouvd leur grande etttc. 
les maladies suivantcs: les serofules o 
espeoo. les afTcctions syphilitiques inv® ’ 
les exosldscs, les intox cations mereuricilcs, 
paralysies, etc., qui en proviennent, le .m a lu  lic 
chroniques du bas-vcntrc et les dispositions ne- 
morroidalcs, l’indigestion, les spasmes d’cstoniac, 
la  constipation, la jaunisse, les maladies du fose 
et de la rate, les eruptions cutanćes, les dartres, 
les acnćs, le pourpre, la psoriasis et 1’eozeina, 
la m entagre, le lichen, l’impetigo, les maladies 
des nerfs et de la modlle ópiniere, les maladies 
de l’appareil sexuel, la stćrilite.

L os n ou veau x  balna d e  g a z  et le s
douohes ont les elfets les plus favorables, non 
settlement sur un grand nombre des maladies 
prćcitees, mais encore contrę les rhumatismes, 
la  ęoutte, l’impuissance, la gravelle, la snrditć,
la stćrilitć.

L es sou rces de N auhelm  appartiennent 
ia classe des eaux salines muriatiques les plus

Reaumur (clm leur des liains). „
riches; cllcs se distinguent de celles de t 
nach et de beaucoup d’autres par leur c a  , 
leur gout agrćable, mais surtout par le gn 
qu’elles contiennent et leur chaleur e’
de soi te qu’elles sont bieri plus faoiles a 1 6 re r' 
et conservent toute leur riohesse dc gaz e e 
sels, n’ayant besoin d’etre ni refroidics ni ćc au 
fees. C’est ce qui, en outre, a rendu possi e 
l’etablissement <e b ains d’eau  
dans lesquels l’eau chaude jaillit immedia cm 
de la terre  et se repand sur le corps avec ou 
son gaz et sans alteration de sa s.a’)st*"ce', .,

N auhelm , outre scs sources niinerales, J 
de tous les agrómcns des bains privilcg'6® 
rallee du Bhin. Lc K u rsaal prOViSOlTO eu- 
°it chaque jour dans ses sallcs de eonversa ion, 
do ba l, de concert de lecture et de jeux une 
societó choisie Un excellent orehestre, sous la 
direction de Edm ond Neumann, so fa,t en." 
endre chaque matin aux sources et cliaque soir 
ans les salons ou les jardins du Kursaal. y  a 

6aBS Ossse pendant la saison des bals, des con-

J A  Ł ż% D
KAI’IKI.I FUJHGACYJNO-PABOWYI K

z zastosowaniem Hydropatii
w OJCOWIE.

Zgodnie z życzeniem wielokrotnie " i d u  Szanjw nyoh Korespondentów tak krajowych jak  i zagranicznych
pragnących bliżej obeznać się z zakła cm im w OJCOW IE od dwóch lat istniejąoym , postanowiłem ogłosić szcze
góły przedmiotu tego dotyczące które a eczących jak  i chorych obojętnemi zapewne nic bedą. . .

Sposób leczenia w powyższym j zie używany, okazuje się nader skutecznym w rozlicznych cierpieniach, a mia-

a. la etasse   ...u.iaiiqiies les pius t  M  ,
certs et d’autres amusemens. On trouvc dans les hótels d’excellenteB t a p i f l s  d h f t t e  et de bona r e s ta u ra U S  a  i a
_a r te  — Dans le K u r h a u s :  c u i s in e  f r a n c a i s e ,  dirigee par C o u r to la .

A un quart d’heurc de distance: maison dite TaichhauB sur les bords dun lac, oii r on va p£eher et faire des prome- 
• A cótć se trouve un t ir  „u pistolet et a la carabine, et une salle ponr deg M s  chanlpetres. — F ro-

m ćnades• lc Joh an n lsb erg , avec uno vue dólicieuse; a une demi-Heue de distance, S oh w alh eim , »vee ses cćlebres

Ł - i * .  * S S a W 5 t f i a F 11 S S A .  du eto., 1 . 4  avriL O-.0)

I C V 5 C I I . O  t  j  " o l v e t n  ■ V  ł  l l i t u c i  o  t v l i l d C Z i l  > f i l  W  I OZ 1K  ^

nowicie: a r t r y t y c z u y c l t .  r c I I y *• z .n y ę I , ,  l » e * i i o p « i f l a l n y c l i ,  w  s k r o f u ł a c h . k o ł t « n i e '  w  c I ( o r o -  
b i e  w ą t r u b i a n e j ,  ź ó * c i « w e j ,  " “ ‘ ' l / . i o n y ,  s y t i l i t y r z n e j ,  m e r k u r y a l n e j ,  w  z a t k a n i u  I r z e w ó w  
b r z u s z n y c h ,  w  c h o r o b a c h  s k ó r n y c h , m a c i c z n y c h ,  p a r a l i ż u ,  c h o l e r z e  it * °° stwierdzają liC2ne 
w pismach czasowych Pr^e*,1sa.nł; C L C| ogłaszane o leczeniu tóm nader pochlebne wiadomośoi* jftk r  wmez postano
wienia Rady Lekarskidj Kr es w.a 0  ^kiego Zakładu tego pożyteczność uwzględniające. . .

Leczenie samo °dbyw® , sl? z pomocą pary istotami lekarskiemi po wiekszćj części z ziół osiągniątemi nasyconćj, 
która w narzędziach właściwych nagromadzona, albo na cała  powierzchnią c ia ła , albo na szczególne jego części działania 
swoje wywiera, przy oddychaniu jednocześnie czystćm powietrzem, alboliteż oddzielnie wewnątrz wprowadzona do u su - 
nigcia złego wiele przyczynia. \V  pomoc temu leczeniu idzie woda zimna, w rozmaity' sposo po ug system atu P risn i- 
tza używana, jak  równi o przyrody choroby zastósowano środki lekarskie i dyetetyczne ta zewnę rzne ja k  i wewnętrzne,

Lubo żadna pora ro u nic stoi na przeszkodzie w leczeniu , i chorzy w ciąga zimy P“'“le ' c*enic znnleść tu m ogą, 
jednak zakład na nowo uporządkowany i udogodniony od Igo maja r. b. na przyjęcie chorych otworzonym zostame.

Przybywający o Ż akładu  chorzy znajdą dogodne mieszkania zdrowe i do na u y y  zastósowane potrawy,
należytą usługę. 1(;zapomniano i o innych koniecznych potrzebach c h o r y c h  zbawiennie ! z drowie dzia ła ją-
oych. i dla ego zn a j.ą  w miejscowej czytelni pisma czasowe naukowe i pohtyozne, 1 oznycli przedmiotach pi-
sane z których zw łaszcza w czasie s ło to m  lub w niemożności używania f-c c h ą d z k ^ lto rz y s ta ć  mogą. D u  mi.fośnikPów. 
muzyki znaj j się fortepian, jak  również gry  towarzyskie niehazardowne ja  i tance wieczorami zwy
kle mają m iejsce; z resztą  przechadzki tak w miejsc, samćm jak  i rozkosznych okolicach przy lcg łych wiele przyczyniają 
się mety ' 0 “° zdrowia ale i do przyjemnego przepędzenia czasu. . , ,

• A 7  t » ln}° c,,y stońci miejscowej pościeli mogą chorzy znajdowaći ws 9 ^  g  aju nieodzownej potrzeby, raczą
H to łd rę  h b  k  przy^ywai%°y zaopatrzyć się w własną pościel, a pró o S P rześcierad ła , poszwę na siennik

. leczenia z pomieszkaniem i stołowaniem wynoszą dziennic od 10 do 13 z łp . l o  gr> Myjj do t j,r  3

kr. 40, stosownie do zajmowanego lokalu i potrzeb chorego.
Ojców w Królestwie Polakiem o mil 2 od Kmkowa o eg y,, »»„„•. j f °  P ło ż e n ia  powszechnie znany, wśród

olbrzymich s k a ł ,  łożysko rzeki Prądnikiem zwanej * * „Jnv iest E^rzystych lasów położony, wiele pamią
tek historycznych mający, w obfite czystćj wody . J m ze wszech m iar Zakładowi temu odpo-
wiedniem, do czego czystość powietrza wiele się b*rdzo P ™ ^ ”' 4;

Korespondencye odbieram przez pooztę Micha owiec j  . L u C y a t l  t l ’i f l l 'U S Z  J K o W lll& h i.



Dodatek do dziennika „CZAS44 z dnia 16 Kwietnia 1 8 5 7 .

Ces. król. uprzyw. w, Die k. k. Hof priv.

R U M O M )  A D R I A T 1 C A  D I  N R U R T t  S p O f r f i n  e t

( Adryatyckie Towarzystwo Assekuracyjne)  |
utworzone w  TRYEŚCIE w roku 1838. I II 8 E M

L a n d e s f a b r i k

3 i m i n e r m a n n

* f n * f e n l ? c l a  rachunków, przedłożony ogólnemu zgromadzeniu Akcyonaryuszów. które sie w Tryeście 
dnia 16 lutego 1857 odbyło, zawierający czynności Towarzystwa od Igo  lipca 1855 do 30go czerwea 1856.
kin ki ni u z a b e z p ie c z o n a .................................................     z łr . 3 3  kr.
Przycliótl Prem ii........................................................... ......................

r n a c h t  l i i e n s i i t  d i e  A m s e i g e ,

Wzajemne Zabezpieczenia, Sztornowania ,  Prowizye i koszta Administracyi . . . .
R ezerw o w a  P r e m ia  bieżących zabezpieczeń ..........................................................................   . 1,036,055 . .  —
Fundnyz rezerw o w y

O g ó ł F u n d u sz u  rezerw o w eg o
R ozszerzona  czynność Tow arzystw a U lu n io n e  jes t najlepszym dowodem utrwal

a  wyi  wykazane liczby dają oraz poznać znaczne s i ł"  *«nin Z a k ł.j   j_
rezerwowy i roczny przychód Premii razem

. . 3,628,590 53
46 ss
6 ss
— V
6 V

SI 6 M

eine N iederlage ihrer ailgemein beliebten

✓ V A .

wziete
m z

Tow arzystw a podnieść na 41 miliony

fundusz re
Zgromadzenie bowiem postanowiło, O  zastrzeżeniem zezwolenia Wysokich" W ładz) przez wydanie 2000 sztuk"nowych” ak -

a nndnip£ń n o  m S<>nv z ł ( i tv n li  a    _• _r _• » • u  i___

fkojmię 10,000,000 z łr . dająoy stanowią; ogólne 
I* W ładz) przez wydanie 2000 sztuk nowych ak - 

zA otych r e ń s k i c l i ,  przez co sie również i Fundusz i

O  IW  T f_ H5j 2C
m reiehsler und geschniaokvollster, alien Bedurfnissen entsprechenden A usw ah l bei

Frledr. FR1EDŁE1I  in Krakau
zu geneigstem Z uspruche  hóf-

(258)
i ein P . T . Publikum 
lichst einziiladen. (5-6)

cyj. kapitał pierwotny 
rezerwowy podwoi.

Rękojmię tym spoobem  Publiczności udzielony wzmaga j  szczo i ta znajoma okoliczność, że wszystkie s z k o d y  za- | 
bezpieczonym w ydarzone. jak  najspiesznićj i podług z a s a d  p r a w o ś c i  i s ł u s z n o ś c i  wypłacane bywają.
. S z k o d y  przez Towarzystwo od czasu swego ustanowienia w y p ł a c o n e  ̂ Wyn0SZa summę 1 5 , 0 0 0 , 0 0 0  z l r . ,  j 
i daj$ najzupełniejszy dowód o pożyteczności Zabezpieczeń, które wszystkim klasom ludzkiego społeczeństwa podają środki, i 
miernym, w stosunku do grożącego niebezpieczeństwa m ało znaczącym datk em fpreoiią) zastrzedz sie naprzeciw smutnym 
skutkom nieszczęść, któro zwykle ze znaczny stra ty  połączone bywają f

. J >0̂ P*s^ na i e n e r a i n a  A j e ń c y a  poczytuje sobie za em za obowiązek, zwrócić owage Publiczności na dobroczynne ; 
działanie Zakładów Assekuracyjnych w ogólności, *aś polecić w szczególności Towarzystwo przez sie reprezentowane 
z tym dodatkiem, ze działalność tegoż Tow arzystw a rozciąga się:

a )  Na Z a b e z p ie c z e n ia  p rzec iw  szk o d o m  ogn iow ym

E l

de Jean Vincent Dully a Paris.
O cet arom atyczny wynaleziony prjezem nie na wystawie paryskićj 184 9 roku dla swój skuteczności zalecony 

a  na wielhć, wystawie w Londyn,c 1 8 5 1 , .  nagrod(} oznaczony, służy jako środek do podwyższeni, i zachowania
m ycia , zapobiega trądom, goraczkowćj ospie, liszajom i

 ....................................   . , . n'-.i świeżości i połysku, niemnićj uspakaja palenie po eo-
znaj dujących się w  d rod ze lądem lob j l e n u ,  je s t  niezbędny damom przy to alecie , dla »wy,h własności bygienicznych, je s t  wielce przydatnym  do k ąp i 1 

wzm acniając i łagodząc ważne lunkcye skory, a ożywiając system m uskularnv. u;iv B, U n ----

znajdująoych się produktów, płodów żniw i bydła
b) ua z a b e z p ie c z en ia  przeciw szkodom elementarnym to w a ró w  

wodą; . . .  .w zm acniając i łagodząc ważne funkeye skóry, a oży
c) na za b ezp ieczen ia  przeciw szkodom g r a d o b ic ia  wszelkiozo rodzaju ziemiopłodów; nakonieo ; Z  równym skutkiem  używa sie ta k ie  octu tego do ntukani* „ .  u  u - 7  ‘7 ~ -   T ~
d) ua za b e z p ie c z en ie  ż y c ia , tojest zabezpieczenia k a p ita łó w , r e n t , na wypadek prz, życia zab ezp ie -H nc„; - ' J ‘ m P’ukilm  ̂ »•» dia zapobieżeń,a ruch u ,em u , nadania zębom b ia-

ezonego lub też na wypadek śmierci w najrozmaitszych formach odpowiednich w,zeJkim stosunkom ‘tow arzyskiego: . wzm ocnienia d z ią se ł N acierania tym octem  bez wody U godzą wszelkie reum atyczne boleści, balsamicznym
pobycia. Pj^ez co każdemu podany je s t najłatwiejszy środek, za pomocy stosunkowo nieznacznych rocznych j zaPaciAt‘m orzeźw iają m ó zg , uśm ierzają ból głowy, a  zwilżając oczy, wzmacniają pow ieki; nakoniec kropienie tom
w płat uzyskać lub dla siebie samego za życia, lub też dla swej familii po swej śmierci kapitał albo roczna rentę, f octem oczyszcza zepsute powietrze i chroni od chorób epidemicznych np. cholery i każdej zarazu

yskania większego udziału w tćj gałęzi zabezpieczeń l  Flakonik opatrzony pieczęcią moją na pergaminie wraz z opisem d o  u z v w a n i a
kosztiye złr. 1 kr. 20. y

tćj gałęzi 
osobny oddział, którym u-

Fremie a) obliczone są  na jn>iernii-j j ce|enl uzyskania większego 
urządziła Riunione przy zabezpieczeniach na wypadek" śmierci 
czestnicy udział w zyskach Towarzystwa biorą.

Form ularze ofert Zabezpieczeń, ta ry fy  prem ii, plany zabezpieczeń życia itp udzielają sie b e zp ła tn i w Biórze Głów 
domośc^06^ 1 W ,e Przy  °ł*cy Grodzkiej pod L. 197 na dole, również tamże zasięgnąć można wszelkiej bliższćj wia

*) Roczna premia do zabezpieczenia kapitału 100 złr.,
wypłacić się mającego po śmierci zabezpieczonego, kiedykolwiek ta nastąpi.

Główny skład na c ,łą 

! (284-1)

, w Białój Karola Bucki.
Tesoż

Austryacką Monarchią, utrzymuje M & r © l  H e r f f i l l t n a  w Krakowie
• l a w  W i n c e n t y  H u l l y  w Paryżu

Octu aromatycznego nabyć można w handlach pod firmami:

Wiek P r e m i a Wiek ' P r e m i a Wiek P r e m i a

zabezpie z udziałem bez udziału zabezpie

czonego

z odziałem | bez udziału zabezpie
czonego

z udziałem 1 bez udziału

czonego * y s k u z y s k u z y s k u
złr. kr. z łr k r. z łr. | kr. 1 z łr kr. z łr. kr. J  z łr . | kr.

15
20
25
30

1
t
3
2

40
53

8
27

1
1
t
2

32
43
58
15

. . .

36
40
45
50

-—

2
3
3
4

48
15
47
32

2
3
3

! 4

35

37
21

55
60
65
70

6
7
9

12

22
20
42

5

l
12

33
5

59
18

Kraków w marcu 1857.

Bochni Paweł Niedzielski.
Buozaczu J. Czerkawski. 
Czernioweaeh Bracia Czucznwa et 

Tabak ar.
„ Th. Zacharyasiewicz.

Dsskowie Narcyz Giryński. 
Drohobyczu Ch. Krówka.
Jarosławiu Bracia Jaśkiewicz. 
Kołomei Th. Zacharyasiewiez et C.

„ Zach. Krzystofowicza. 
Lwowie Bon, Stiller.

„ A. J. Stock.
Nowym Sączu J. Kosterkiewicza wd 
Przemyślu E-lw. Machulskiego. 
Rzeszowie F. Jackiewicza 

ozwadowie Karol Marecki. 
Samborze Fr, K rola Gilatowskiego 
Stanisławowie J. Muchitsch i 8p.

Samku Jan Jaklitsch.
Tarnowie Józef Jahn.
Tarnopolu C. Latinek. 
lurce u A. Czyrniańskiego.
Wiedniu Franz Farst.

• Aug. Schrimpf. 
Wadowicach Ig. Brosig. 
Zaleszczykach J. Kodrębnki et Com. 
Złoczowie A. Gottwald.

K a r o l  H e r r m a n n  w Krakowie.

G ł ó w n a  A f e n c y a
dla Wielkiego Księstwa Krakowskiego

J. Muld ner.

Um vielseitigen Anfragen zu genllgen, ist der łSchte
iteirlsche

W i r  v e r w e h r e n  
a n s  g e ^ e n  a l l e  

F a l s l f i k a t e
I l l i T i K i r T

und bitten obige Be- 
schreibnng der Fla- 
schenzubeherzigen.

s s i u m i i

riii* Brustlełdende
forwahrend in bester (Jualitat zu haben in C raca il bei den Herren C. H errm a n n  

and J . J a l in .  in Ijem ber^  bei C arl § c łiu b u th
|»3BrDer alleinige Erzeuger des echten steirischen K rautersaftes, A p o t h .  <3. P u r -  

iTleitner in  G r a tz , bittet, selben nichł init andern, unter derselben Benennung 
in Handel gesetzten Fabrikaten zu verwechseln.
Die Flaschen des echten steirischen Krautersaftes sinti aus weissem G las, nach oben 

konisch zulaufend und mit Zinnkapseln, auf welchen (w ie an der Flasche selbstj das G e- 
p ra g e :

„Apotheke zum Hirschcm in Gratza und „JPA“
angebracht is t, sorgfaltig verschlossen 
E rzeugers versehen.

P reis einer Flasche 5 Q  h f ,  C5CH. weniger ais 2  Flaschen werden nicht versendet. 
Die V erpaco-ung von 2  oder 4 Flaschen wird mit 2 0  kr. berechnet.

A u ch  ist d ieser S a ft sta ts vorrath ig  bei die i le r r e n :
in Biała bei Herrn J. Much.tsch, in Bi»litz bei H. Priteche, in Bochnia bei H. P. N i e d z i e l s k i in Czemiowtz, 
bei H. Th. Zachanasicwicz, in .laro,lRy bei H. G. Bajan ,—  in Kolomea bei H. Th. Z a c h a r ia a ie w ic * in  Hz< - 
szow bei H. J. Schaitter, *n larnopol bei H. M. Schiifka,— in Wieliczka bei B. Chapski, —  ;n Zaleuzczvki 
bei H. J. Kodrębski et Comp-_____________  (187-8-12)

Na ostatniej wy-etawie powszechnej w Paryżu, wedle świadectwa ( i ^ r t y  wiedeńskiej r oomicd/v w a rv .ttich  i 
■nnyoh podobnych domowych środków lekarskich. J e (. y „ i ,  i w y ł ą c z n i  1
' e m :  przez co najwyższy ten wyrok zgromadzenia miedzy-narodowego przysięgłych dostarczył nicLm  ;

fibrignis mit Etiquets sammt IVamensunterschrift des

(264) m . T H

m i i i

kraju i zagranicą.
J e d y n y  (głów ny układ p r z e s y łe k ,  

W a n d la .
Cena pudełka oryginalnego zapieczętowanego 

językach.
Proszki te Seidlitza wybornie sprawdzone

Apteka pod Bocianem w W iedniu, Sukiennice, naprzeciwko hotelu j  

3 z łr . 1 9  kr. k. m. Dokładny przepis użycia we wszystkich I

. .  . . . .  . - - . w. tysiącznych przykładach wieloletniego doświadczenia, uzyskały  m
b,e w mieście , na wsi tak powszechne uznanie, że obecnie sław a ich daleko poza granice cesarstwa sfera  — 1 i 
k,e skutk, wywierać może niezawodna s iła  lekarska proszków seidlitzkich Molla, mianowicie w  e l A r n t l - ł .  Jw  i 
ż o ł ą d k a  i  Ż y w o t a ,  jak ą  pomoc przynosi_W Cierpieniach wątrobianyoh. w zatkaniu, hemoroidach za™ M » 'oai*aa n JwnwAMiA aL bman mmiiiATlin ItlOOvanm S  !  , ■ , I L I • a ? 4 Dvlvt v 1C1U C

"  eeyoh: to wszystko uważanem być musi jako
przez rozsądne używanie tych proszków nie !

serca, uderzeniach krw i. zamuleniu, pieczeniu i innych chorobach kobiecych 
rzecz udowodniona, a niezliczona liczba osób z osłabionemi nerwami 
raz już znaoznćj doznała ulgi i nowych s ił  nabyła.

Hrzeiany B. \e ran z i. C cer-

Główny Skład w  K r a k o w ie  utrzymuje K ir c li in a v e r  t § v it
Aamówienia dla Gal,oy, upraszam czynie po następujących f,rmach: *  *

KRAKOW 8 » w i « z e w . k ł  Flor aptekarz Keller. Brody  F r. Deckert
niow ce  Różański. D okrom il Lndw.k Stnlzig. G w o^dzire  W  Havder „
J a e r s c h e l .  L w ów  K a ro l F e rd . M ilde. Makom* M a ie T E ^ N o w u -Ś a L  W o l o i k ^ l ^ n "  «■  — '*na f w ™ z ' K r'
w orsk  J a n is z e w s k i W . Sam bor K rieg se isen  l  i  L ,  ?  W ó jc ik o w sk i D. O sw ięcm  A. P o la c z ek
worsK  j a n s z e w s K ,  » k ‘Smefc J - & rew l® . Suczaw a  E. B otcza t. S ta r  em it sto  So

° i f ieniee Karo' kekl So,laiUor-(2 418-13-53) A  M o U  w W iednin

M a g d e b u r g s k i e  T o w a r z y s t w o  U b e z p i e c z e ń

o d  G r a d o M e l a

3 miliony talarów kapitałuposiadaj

W e i i i  -  G r o s N B f t n d l i i n o r  s  1 1  W . i i ^ i l  i ^ ^ ż i ^ i 1̂ 6  w szystkich  i | j b  d a w c ó w  d ó b r
^  V W A V M I  Kólestwa P olsk iego  lezących, , i  w m oc uzyskan eg 0  0d W ysokiej W fadzy tam tejszój zezw olenia i  ---- — — —- ...........  . j-g od 8zkodyp r z e z  «***»«•«• V 32#tirtes L ag e r aller Gattungen

O r i g i n w E - O e s t e r r e i c l i e r  G e b i r g s -  n .  L a t t d w e i n e v ś c i f e ' ó ^ S r e F S : I F ^ F 9 T , r ^ ^ ^ ^ ^0  n  .n a m i praw om ocnych układów o zabezpieczenie, ustanow ionym  został tu  w Krakowie podpis;
weisser und rother

inganiK-iier Weine und Ansbrttciie.
W i e n ,  im Fruhjąhr 1857.

Antoni K lobukow ki Redaktor odpowiedni*’ay,

jh a n d b w y ,  d ^ k tó re g o  tak celem  zaciągnięcia wszelkich objaśnień, jako  i po b e z p l a t a e o t r a ^ n S  
j d ruków  i form ularzy, Interessow am  osobiście, bądz przez franknwanp. listv i.Hoó c 

raczą. W  Krakowie dnia lO go  kw ietnia 4 8 5 7 .
(373-1-3)

W  Drfikarai V&OS&,

przez frankow ane listy, udać sie łaskaw is

Antom iloelzel,
C v a p M s M  d n t e s a f


